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Chamberlain ustąpił
Zmiany w angielskim gabinecie wojennym.

Płonący Londyn.

'£=;! ^ztokliwlm 4 paźMeimlła. Grzę­
dowy komunikat londyński donosi, i«  
Chamberlain ustąpił ze stanowiska lorda 
prezydenta Rady w gabinecie Churcnilła. 
Krfl prośbę dymisyjną Chamberlaina 
przyjął.

utiurcłiill powołał da sieHię kanele* ,*a 
skarbu Kingsleyj Afi oda i zapreoił jego 
oraz ministra pracy Ernesta Bn ri u  do 
wstąpienia w charakter; człor.Kow im g& 
binetu wojennego.

Komunikat prezydium Rady ministrów, 
"wydany we czwartek rano, podaje nastę­
pujące dalsze zmo any w gabinecie Chur­
chilla:

Następcą Chamberlaina na stanowisku 
lorca prezydenta Rady ministrów zosfał 
mianowany sir John Anderson, dotychcza 
sowy ministi r wewnętrznoj służby Lr pi. 
czeństwa

Dramatyczna rezygnacja.
Kraków, ! października.

(pwp) Gdy kiedyś badacz historii par-r- 
A,łyeh poholeń będzie zmuszony odpowie­
dzieć n i pytanie w sprawie winy obecnej 
wojny, to niewątpliw ie we wszystkich 
fetyoich rozważaniach będzie musiał nieu­
stannie cytować jedno * azwlsko „Cham 
berlain".

Był on tym polityk em aa g id  śkim, który 
swojem nazwiskiem i swoi, o niewątpliwie 
W prz-°szłości aktualnym autorytetem w 
konserwatywnych kołach angielskich in­
scenizował i firmowa^ tę długoletnią grę 
ciemnych intiyg politycznych, która, jak 
W międzyczasie udowodniły wypadki, nie 
była niczem innem, jak planowym przygo­
towywaniem wojny jednej 7 najkrwaw­
szych, jaką aua historja ludzkości.

Nietylko długi szereg narodów, które 
ten polityk brytyjski wtrącił w morze nie- 
s^zęsć, poznał w międzyczasie prawdziwe 
. obite e Chamberlaina, który nieustannie 
przybierał przed “wiatom maskę idealisty, 
Ele razy yymagalo tego pozyskanie i na­
tchnienie zadałem innych narodów dia 
przelania krwi dla interesów brytyjskich, 
ale także jeg o  własny naród, który już 
oddawna zorientował się. że coś nie jest 
W porządku z uzasadnieniem konieczności 
obecnej w o jny, oddawn; już za ja t wobec 
niego właściwe s-bancwisko.

Następstwem teg*> było to, że Chamber­
lain w momencie, kiedy do serji jego po 
litycznych porażek przed wybuchem wojny 
Przyłączyły s*ę również kłęsfld wojskowe 
sprzymierzeńców Anglji, musiał wycią­
gnąć konsekwencje z głębokiego rozczaro 
Wania szerokich kół snob czeńątyęa angiel­
skiego i dożyć swą godność p.'i mi. na, ab* 
nie wzbudzać niepotrzebnej sensacji cpinji 
światowej.

Odszkodowano w ówczas Chamberlaina 
W 1 on sposób, ze nie usunięto go zupełnie 
na bok. lecz mianowano go nominalnie 
członkiem t. źw. „gabinetu wojennego". Od 
tego czasu zapanowała dziwna cisa a około 
niego i jego działalności. Dopiero po 
dłuższym czasie wypłynęło jego nazwisk > 
Ponownie w prasie, a to z okazji komuni 
Ł»tów o Mężnych operacjach, jakim był 
|Pn zmuszony się poddawać „oe 'wzglęau na 
Stan swego zdrowia",

Jeżeli właśnie teraz w okresie ciężkich 
godzin, jakie przeżywa wyspa brytyjska, 
ą wraz z nią całe imjperjum, okazało się 
Jasnym, że niema innej możliwości, jak po- 
kta svić Chamberlaina poza ramami wszel­
kich możliwśe^ politycznych, jego, który 
Jeszcze p] zea niewi.a1u miesiącami firmo­
wał swój* m nazwiskiem wszystko, có mia­
ło jakikolwiek Związek z wojną, to fakt 
Wn pozwala wyciągnąć wnioski o prawdid- 
i^ym stanie niesłychanego napięcia, jakie 
óngMa ma dziś de zwalczenia na swym 
kewnętrzno-politycznym odcinku.
.Trzeba sobie bowiem uzmysłowić, co 0- 
^acza to dla narodu, który codziennie i 
W każdej niemal godzinie przeżywa stra­
ż e  ciosy z rę i ’ niepi zyjaciela, jeżeli 
fcńród gradu nieprzyjacielskich bomn sta­

je  się dł« niego jasnem, źe człowiek, któ­
ry wmanewrował go W tę tragiczna sytua­
cję, nie jest z i„iny  do piastowania nadal 
swego stanowiska ministra.

Przez swoje ustąpienie Chamberlain sam 
zadał sobie kłam. Ożyi nie ón  rówmi prztl 
rokiem powiedział, ż  a p wn-śc.ą iłołyje 
dnia, w którym „ni. będzie Już Hitlera" .?

Berlin, 4  paźdzwrv,ika. Dzisiaj w południe ma -*> jak tię dowia­
dujemy przed zamknięciem numeru — nas tąpić spotka/Je Kan de­
rze Hitlera z Mbasołininu Miejscem spotkania będzie p r z e łę c z  
Br en ner.

Bliższe i cczegóky Ugo doniosłego spotkania dwóch wieHdch 
mężów stanu zamieścimy w numerze Jutrzejszym-

\S) Tokio, 4 października. W  wywiadZre, j 
udzielonym dziennikowi „Teklo N iczlN I- 
ezi‘ M . n l u  przywódca nacjonalistów 
Nakao, że w związku z podpisaniem przez 
Japonję Paktu T rzęch Mocarstw, sto nowi- 
sko Japonii wzmocniło się na zewnątrz.
: Pakt ton nakłada na Japonjęobo wiązek 
podjęcia odpowiedniej akcji, mającej na 
cela urzeczywistnienie programu wielko- 
azjatyckiego obszaru życiowegu. Gdyby 
aJicja Japonji ■» tym względzie miała na­
potkać na przeszkody w postaci presji go­
spodarczej, natenczas Japonja musiałaby

wprowadzić w obszarzś meiko-azlatycklin 
jak najostrzejszą kont: Olę Handlu, a rów­
nocześnie niezbędne dla niej surowce spro­
wadzać z Indyj holenderskich i państw ar­
chi tielagu malajskiego.

. Jak podki-,ośla dziennik „Tokio Niczi Ni­
czi" z japońskiego punktu widzenia, Pakt 
Tizftću Mocarstw stanowi silną ostoje 
przeciw krajom wrogo , ustawionym dla 
J tponji. Z powodu porażek w Europie, An- 
glja nie jest już , możności popierać 
Czang-Ka i-Szeka.

(-—] Rzym, 4 października. V1rgInio Gay- 
di. opisuje w środowym wisczornym 
morze „Giornale d‘ ltalia“ długotrwałość i 
nierozerwalność przyjaźni włosko-sowiec- 
klej.

Oficjalny publicysta regimu włoskiego 
podkreśla przy tej sposobności aktualną 
porażkę propagandy angielskiej, która ta­
rł się trójprzj mierze Beriin—Rzym—Tok'o 
pr e i  stawić Jako akcję dyplomatyczną,

Ogłoszenie Paktu Trzech Mocarstw.

W dmii 27 wrześniu, minister spraw zayrahhznych Rzeszy vón Ribbeódrop, minister 
spru w zagranicznych WiuCh hr. Ciat»o i aa bas udar janoński w Berlinie Kurusu 
podpisali Pakt Trzech Mocarstw, między Niemcam i. Wlóchami i Japonia. Zdjęcie 
nasze przedstawia moment podpisania paktu w uńelM',j sali nowego urzędu ken

clerskiego Rzesszj w Berlinie.

Szkody, wyrządzone przez bombardowanie 
Londynu podcza! nalewów niemieckich, 
borrbo-oców. są olbrzymie. .Zdjęcie nas e 
pokazuje fragment gaszenia pożaru w do 
mu składowym na wybrzeżu Tamizy przez 

straż pożarną ze statków pożarniczych. -

skierowaną przecinko Rosji sowieckiej. -
Gayda oświadcza, że po uznaniu .rządu 

sowiecki' g, de jurę.przez Włochj „ dniu' 
7 luti go 1924 r. nastąpiło zawards paktów, 
p p y l-u i, nieagresji i neutran.o^. 1 mię­
dzy Włochami i Rosją w dniu l  września; 
1133 roku.

Pakt ten zobowiązuje obie s.trony no pie- 
l t̂ri owania w przyszłości przyjaznych sto­
sunków, do nięprowadzenia wzajemnych 
wojen pod tadnym warunkiem, ani umo- 
dżielńiei ani w  łącznośi i z _ innemi pąń- 
śtwanii, oaa-z. 'aiezawieriauia 'żadnych, tra- 
aiatów politycznych, ski"iłowanych prze­
ciwko drugiej stronie. Włochy oddawna 
odrzuciły koncepcję prow udzeni wobec 
Rosji polityki wymuszonej izólacjit ■

Zdecydowane stanowiska francuskiego 
guoe.natora Madagaskaru.

(S) ViChy, 4 pażdzierni] a. W  kołach dy­
plomatycznych mówi ’.ię o tom, ze Aptglłcy 
■ti& udwaźyli się uotąd dokunać napadu na 
port Madagaskaru,

Ponadto okaże je się, że pogłoski nr te­
mat, przedstawienia . przez Anglików ulty- 
matywnego żądani® pod adrpsem frąncu-, 
skich władz na Madagaskarze nie odpo- 
wiadają prawdzie, natomiast, stwierdzono, 
iż w okolicy Madagaskaru nieusK.nrie 
krążą dwa okręty augjslskic ...

Polo*-no francuski generalny guberna­
tor Wiał się wyrazić w odniesieniu do An­
glików,’ że w wypadku, gdyby wspomnia­
ne okręty angielskie zbliżyły się do brze­
gów Mi dagaskaru na odległość mniejszą
niż 2, kilometrów, zdecyduje, się na ----- ;~
cie walki ż okrętan..' angielskiemb

Francuski minister komunikacji 
potwierdza bombt rdowame 

Francji.
(= ) ;G Miewa. 4 października. Jak- dono­

szą z V4chy, franóuski minisler komuili; 
kacji Becr^helot w < zasi c swojej • niedawnej 
podróży iin»pekcyjriej nad półńucneiui wy­
brzeżem /  raoicji, mi"ł sposobność przeko­
nać się o tern, że bryty]sc> l otni i y ■jOłre*'- 
wf zrzucają również w północnej Francji 
fcizplanowc óumby na 1 udncśi cywilną i 
0bjixty niewojskows.

jM imister po pow: eeie do VicLy ośwird- 
czył, że np. w Le Havre wśród ludności 
cyańlhej zaszło wiele wypanków zabicia 1 
zranienia osób cywllr.ycn.

I*t*tuicy brytyjscy celowali na śródmie 
»cie i  iiine dżielhioe miasta, nie posiada­
jące żadnych óbjełtów wojskowych. Dla 
ludności Le Hayre fakt ten jest tem bar­
dziej bolesny, że i jiwecież prżęz szereg 
miesięcy kwatorowała oma w swych mu- 
raęh armję dawnych sptrzjmierzeńcćw 
brytyjDkach.

Rok II. d i .  2Ś2.
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300 zabitych ?oJczas ostatniego 
bombardowania Gibraltaru.

(= )  Rzym, 4 października. Podczas 
statnlego bombardowania Gibraltaru *«■»* 
francuskie samoi ..y. przeazfa 300 <*aCb 
et* clło życie -  jak donosi Radio Stefani.

W  większej części były to osoby wojsko-, 
we. W  ciągu następnych dni w idu an­
gielskich żołnwrzy zdezerterowało^ z Gh 
brał tam. Przeciwko szeregowi Oficerów 
angielskich którzy w czasie bombardowa­
nia nie spełnili swych obowiązkom, wła­
dze wdrożyły postępowanie dyscyplinarne.

Francuski transport konwojowany 
• przepłynął koło Gibraltaru.

(§) Vichy, 4 października Prancusł 1 
[transport konwojowany, jadący z Dakaru 
z zapasami o Rwy, nasion oleistych i in­
nych towarów ..boloijjalnycL, przedarł się 
przez oieśnine morską koło Gibraltaru, a 
Anglicy min odważyli. się na zatrzymanie 
go, miinu, się był on konwojowany tylko 
prz«»- dwa koiitrtorpedowoe. Spodziewają 
się tu powszechnie, że francuskiej flocie 
handlowej uda się nawiążnć ctałą komu­
nikację z wybrzeżem zachodnio-afirykań- 
skiem, aby przewieźć stamtąd dio kraju ol­
brzymie zapasy towarów, nagromadzone 
wskutek angielskiej blokady.

Lotnicy brytyjscy zrzucili bomb) 
na terytorium szwedzkie.

L (§8) Berlin, 4 października. Bombowe* 
brytyjskie w większej fluid usiłowały w 
nocy z 2 na 3 października dotrzeć taż pod 
Sund I Bołt. Wszystkie, z wyj itklM* i' 
rfnego, cOwtały w niedalekiej odległości na 
zachód od Kopenhagi zmuszone feftoz arty- 
Isrję przeciwlotniczą do odwrotu*

Ostatni samolot, lecąc na dużej wysokoś­
ci, uniknął ognia artyleryjskiego i zi”*u* 
clł następnie bomby na terytorium szws- 
dzkle. Jedna bomba spadła na park zam­
ku w Malmoe, dalsze bomby wpadły do 
szwedzSfch wód terytorjalmych.

Wypadek ten świadczy najlepiej, jak 
■labo orientują się brytyjscy nocni lotn i* 
cy eo Ig kierunku swych lotów i gdzi“ 
zrzucają bomby.

Czy Foreiąn Office 
będzie przeniesiony z Londynu?

(—) Sztokholm, 4 października. Jak tu- 
fcejśze dzienniki donoszą z Londynu, rząd 
brytyjski, który dotychczas uporczywie 
sprz* iwiał się żądaniom niektórych przed- 
istawicielstw dyplomatycznych, aby wyje­
chać z Londynu, obecnie zamierza zrezy­
gnować z wszelkich rzględów prestiżo­
wych i przenieść ministerstwo spraw za­
granicznych do jakiegoś mnegu bezpiecz­
niejszego miasta.

'l’em -imem kiorpus dyplomatyczny bę­
dzie miał sposobność opuścić stolicę.

Zatopiono parowłau holenderski.
(8) Berno, 4 października. „Daily Tele- 

graph” donosi, że do Baltimore przybyło 
13 rozbitków z zatopionego parowca holen­
derskiego 
,+onm

„Schiedam” pojemności 5.918

Obrót pieniężny między 
Niemcami a Hiszpan ją.

Kruków, 4 października. Jak wiadomo, 
[między Niemcami a Hiszpanią zoistał pod­
pisany niedawno układ handlowy, dzięki 
któremu stOMunki handlową miedzy obu 
państwami znacznis się ożywiły. 'Wymię- 
iną towarów odbywa się w pierwszym rzę­
dzie p.zyi pomocy komun i kaci i autobuso­
wej, Która prowadzi przez terytorium 
Pranćal.

Ostatnio została już w pełni uruchc ouo- 
tuą i oddaną do prywatnego użytku linia 
kolejow * Paryż—Gandawa, przyczem sta- 
Bją Wyjściową jest Bś&ań. Podobnie uru­
chomiono jiuż wielką magistralę P a ry ż -  „  
[Marsylja, Co umożliwi Niemcom zwleksZB- 
inlę stosunków handlowych z krajami, po- 
łoźonemi nad morzem sródzli -nnem.

m m i zniszczeMa ponaom ihimii Mesiiectneio 
M cmi u Wito I luli* pshrifliiuą.

Lodzie podwodne zatopiły 57.000 ton nieprzyjacielskich okrętów.
Berlin, 4 października. Naczelna komen­

da armji niemieckiej komunikuje:
Ataki lotnictw i kierowane były wczoraj 

znowu na Londyn i liczne, ważne ze wzglę­
dów wojennyel. aujrkty w Anglji połu­
dniowej i środkowej. Bomby, zrzucone w 
Londynie za dn.j wyrządziły wielkie szko­
dy w urządzeniach kolejowych w centrum 
miasta, jak również w dokach i urządze­
niach portowych w łuku Tomicy.

Na winu lotnlekach w Anglji połudnlo- 
wej i środkowej udowo się przez celne tra­
fienia zniszczyć hangary i koszary Oraz 
cały zer»g samolotów, W  kilku ratonnio- 
wo-angłilsfclih portach, jak rr.. Swansea, 
Newgay i Weymouth trafienia ciężkiego 
kalibru spowodowały pożary w urządze­
niach febrycznych, spichlerzach I składach

atrony południowo-zachodniego cy-

Elu Irlandji zaatakował Jeden z samolotów 
oj owych brytyjekl okręt franchtowy, któ­

ry skutkiem celnego trafienia w urządze­
nia maszynowe pozostał na miejscu z pło­
nącym ładunkiem.

Łódź noowodnr. pod dowództwem poru­
cznika żeglugi morskiej Jenlecna, zatopi­
ła podczas jednej wyp , łącznie 8 u- 
zbrojonych nieprzyjacielski'-> okrętów 
handlowych, pojemność 42.644 ton. Tern 
si dm i porucznik żeglugi morskiej Jeniech 
Jedynie podczas dwodi wypraw na nie­
przyjaciela zniszczył 82,644 ton nieprzyja­
cielskiego tonażu handlowego.

Inna rodź podwodna zatopiła uzbrojony 
brytyjski okręt handlowy „Hlghland Pa- 
triot“ pojemności 14.172 ton.

Kilku nieprzyjacielskich samolotów do­
konało nalotu na północny i zachodni te­
ren graniczny Rze»y„ jak również na ob­

sadzone obszary I zrzuciło bomby, nie wy­
rządzając ‘aów l szkody wojskowej, ani 
w przemyśle wojennym. W  Jednem miej 
sci) została trafiona unieruchomiona fa­
bryk-.. Kitka samolotów, które nadleciał/ 
nad Berlin, zost„ło odpurtych przez ogień 
artylerii przeciwlotniczej I zmuszonych do 
zmiany swego pierwotnego kierunku ata­
ku. Ni północ od stolicy Rzęs*y artyleria 
przeciwlotnicza zestrzeliła brytyjski ęa. io- 
>ot bonibuwy, który i psd* v* płómiertłhch.

Wczórajsze łączne straty przeciwnika 
Wynosiły 6 samolotów, 7 samolotów nie­
mieckich zaginęło.

Pewna grupa eskadry bojowi1 poć do- 
w idztwem majora Pe.. "s«na. kióra wyró­
żniła się jut podcza* ki mpanji norweskiej1, 
zatopiła w ostamicn 6 tygodniach na dale­
kich, przem owadzanych bez względu fl* 
pogodę nalotów na nieprzyjacielJ, która 
nieraz rozciągały eię głęboko w Atlantyk, 
okrągło 90X00 ton nieprzyjacielskiego to­
nażu okrętów handlowych, a ponad 40X00 
ton poważnie usi lodziła, nieraz niskienti 
nalotami na siłnir zabezpieczone konwoje,

Włoski komunikat wojskowy.
Rzym, 4 października. Włoski komunikat 

wojskowy z czwartku brzmi następująco: 
Główna kwaterą armji włoskiej komuni­
kuje; z

W  Afryce wschodniej nieprzyjacielski 
nalot na Gura nie spowodował żadnych 
strat ani ofiar. Dwa samoloty zostały ze­
strzelone. Dalsze naloty na El Uak i Buua 
(Keyna), jak również na Assab spowodo­
wały śmierć 3 osób i zranienie 9. Szkoda 
materialna jest nic nie znacząca.

Bezsilność władz i kompletne 
zamieszanie w Londynie.

"{,*?£ Sztokholm, 4 paźdzWniika. Władz., 
a w szczególności nowo mianowani komi­
sarze, okazali się bezsilni. Stan niep'ew.nu- 
ści wzrasfa. Na każdym kroku panuję 
chaos. Taki obraz sytuacji w Anglji ma­
lują opi-awo'/-da-nia dzienników „Daily He­
rald" i „Daily Maił", jak tu wynika z de­
peszy, otrzymanej we środę z Londynu 
orzez „Goeteborger Handel und ScLif- 
f ah r t,s-Tid'niinge.n“.

W  -szcfegąlności dzienniki łqndyńe®iu 
piszą, że Londyn liczy obecni, wkołu 160 
tysięcy bezdomnych, uiezine rzeszę, tych 
nieszczęśliwycb musi niejednokrotnie po 
10 km wędrować od władz do władz, aby 
ofrzymać choćby tylko informację w spra­
wie poSMcy. „Daily Herald" stwierdza w 
związku. z tom dosłownie co nąstępnje; 
„Niezadowolenie mas jest iskra, która mo­
że rozpętać pożar buntu”.

„Daily Herald*' w artykule wstępnym 
wyraża oburzenie z tego powodu, że nie 
poczyniono żadnych przygotowań na obe­
cną sytuację. Minister komunikacji w rzą­
dzie Chamberlaina kapitan WallaCe został 
w czerwcu br. mianowany komisarzem na 
m. Londyn. Wówczas oświadczył on. że 
ludność Londynu tusi okązać odwagę, 
zimna krew I zdecydowanie.

Ludność Londynu zdMoisow ,ła się do 
tych wskazówek. Ale Walla ce spełnił tyl­
ko pbłowiczinie pokładane w nim nauzieje.

Z tego powodu dodano mu jeszcze trzech 
dalszych komisarzy. Trzecim komisarzem, 
który zoistał mianowana dopie: o w uhie- 
gly wtorek, jest. admirał sir. Edward E- 
vans.

r,Daily Herald” zwraca uwagę, że ci Ł 
zw. „dyktatorzy” nie posiadają bynaj- 
mnieć dyktatorskiej pełni wtadzy. Wproist 
przeciwnie, muszą oni kołatać o radę i ze­
zwól ata u setek, włąd® w tem w 6-eiu tyl­
ko ńSntlfer.śtwaćh;f.':S kadach hrabstw, 28 
urzędach-powiatowyob-i 101 władzach ko­
mun, mych.

Betki tysięcy Lóndyńezyków — stwier­
dzają w dalszym ciągu dzienniki ~  żyją 
w najgorszych warunkach, które mużna 
pórównać chyba tylko z warunkami na 
froncie v e ylnndrii w czasie wojny świa­
towej. Niemieckie ataki zdemasMiWał^ 
„pomnikowe niedołęstwo” władz brytyj­
skich.

Zupełnie tego samego zdania jest „D*illy 
Mn. I”, Domaga się on wyczerpującego 
sprawozdania od ministra spraw we­
wnętrznych w Sprawie zarządzeń rządu 
brytyj-sk.ego. Gały szereg członków parla- 
meintu odbył konferencję z dyktatorami. 
Postawiono, tam olbrzymie masy ludzi i 
nie: zaniedbano niczego, aby zagrozić ostrą 
krytyką w parlamencie. Niezadowolenie 
w kołach politycznych Londynu nieustan­
nie wzrasra.

Ustawy żydowskie we Francji
B. francuski mlł.fster spraw wewnętrznych Pomare* aresztowany.
(§) Vichy, 4 października. Wodług infor- 

masyj tutejszych w dniu wczorajszym a- 
resztow«nv zostot b minister Pomaret. — 
Był on ministrem pracy w gabinecie Da- 
ladtęra, o w pierwszym gabinecie I eiaina,

który wniósł prośbę o zawieszenie broni, 
piastował -tanowieko ministra spraw we­
wnętrznych.

Na temat powodów jego aresztowania 
mówi się w vichy, że był oin tym, który u-

  zezwolenia o ś  wyjazd okrętu z u-
CTOkiiaierami L.yrseSlle“, ną pokładzie 
którego — jak wiadomo — liczne polity­
czne osobistości wyjechały do Maroka.

Dzńs oświadczono w tutejszych kołach 
powiadomionych, że dekret antyŁycSuwok’ 
rządu francuskiego zastał o*t*iW nie u- 
chwalony n* radzie ministrów we wtorek. 
Dekret ten m i stanowić najostrzejszą u; 
stawę, jaką kiedykolwiek rząd francuski 
wydał przeciwko cudzoziemcom łub natu- 
ralizpwanym cudzoziemcom. Ma On objąć 
około 500.000 żydów, z czego 200X00 ma zo­
stać w': 'daionych do sWych „lacierzystych 
Krajów.

Wymieriońe kola uważają za prawdopo­
dobne, że w Południowej Francji zostaną 
urządzone obozy koncentracyjnę dla ży­
dów, których kraje macierzyste nie będą 
chciały przyjąć z powrotem. Ponadto ży- 
d*i maju być wykluczani z wszystkich a- 
kademickich zawodów, % wyjątkiem osob 
szczególnie zasłużonych dla Francji pod: 
czas wojny, ,

Minister Farinacci opuści! 
Berlin.

(88) Berlin, 4 października. Królewskć- 
włoski minister stanu Roberto Farinacci, 
który na zaproszenie ministra Rzeszy dra 
Goebbelsa l szefa pnsowego Rzeszy dra 
Dietricha bawił ostatnio w Berlinie, w śro­
dę wieczorem wraz z otoczeniem opuścił 
pociągiem specjalnym stolicę Rzeszy.

Wzrastające antybrytyjskie nastroje 
w krajach arabskich.

(=1 Sztokholm, 4 października. Szwedzi 
ki dziennik „Stockholms Tidningen” oma­
wia w artykule wistępnym niepokoje 
świecie arabskim, przyczetm stwierdza, - że 
Egipt, Arabja-Sauda, Irak i Jemen stano* 
wią państwa arbskie, w których dominują 
miftfej lub więcej zaostrzone nastroje anty- 
brytyjskie. Specjalnie wrogo nastawiony 
w ibec Anglików jest Ibn Saud._ Puwszech- 
nie j«st ou uwżaany za człowieka, który 
mógłby proklamować świętą wojnę prze­
ciwko Anglikom.

Również w Egipcie przeważają nastroje 
anty brytyjskie, mimo że Anglicy wywie 
rają potężny nacisk: finansowy i gospo­
darczy. Król Faruk, który pomimo młodo­
ści jest włudeą świadomym swych celów, 
nie ż jw ' również — zdaniem dziennika — 
specjalnej miłości do Anglji. Cały świat 
arabski --  kończy „Stockholms; Tidmn- 
ger “ -  zdaje się coraz bardziej zbliżać do 
kdmbiiiiaoji wrogiej wobec Anglji.

Załoga szwedzkiego parowca 
odmówiła wyjazdu do Londynu

(§) Nowy Jork, 4 października. Jak do­
noszą z. Hoboken w stanie New Jersey, 
zalega szwedzkiego parewos „Canada” 
-znak protestu przeciw planowanej 'podró­
ży do Londynu gremialnie opuściła po­
kład.

„Canada” obsługiwała dawniej jedną z 
dawnych linij polskich, która podporząd­
kowała się admiralicji brytyjskiej.

Przfid zakończeniem prac w sprawie 
nowej granicy sowiecko-fińskiej.
(= )  Helsinki, 4 października. Po zakoń­

czeniu szczegółów technicznych w spra­
wie ustalenis nowej granicy fdńsko-so- 
wieckiej, członkowie fińskiej komisji gra­
nicznej powrócili do Helsinek.,

Stwierdzili oni, że rok o war, ia wobec ży- 
czldwegc si rnowiska komisji sowieckiej 
miały przebieg życzliwy i zad i walający. 
Z początkiem grudnia można się liczyć z 
ostatecznem zakończeniem wszystkich prac 
granicznych. _______

Defilada Żelaznej Gwardjf 
przed generałem Antonescu.

(8) Bukareszt, 4 października. Ć'ódz Że­
laznej Gwardji Horea Sima wydał odezwę, 
wzywającą wszystkie „Zielone Koszule” do 
wzięcia udziału w wielkiej defiladzie nrzed 
szefem państwa gen. Antonescu w Buka­
reszcie w dniu 6 października na uroczy­
stość zwycięstwa, odniesionego przed mie­
siącem.

Skom plikow ane 
p o k rewi e ńst wo.

(F R A S Z K A )

r Magistracki Urzędnik krótkiem kiwnię­
ciem głowj odpowiedział na ukłon Pawła 
Kabata, k fóry przyszedł zameldować, że 
mu się urodziła córka, której na-imię dał 
Małgorzata.

— Winszuję. — bąknął urzędnik według 
Zwyczaju, nazwisko pańskie 11

— Paweł Kabat.
«£** Tmłę żony 7
—„Małgorzata.
*— Z domu7 . . . ■.
« -  Krąbełska. a jako rozwódka... Piętka.
mm Imię pańskiego oj'-a7
«  Jakób.

Żyje?
*r* Tak jest, żyje.
« -  Ma oan jeszcze co do powiedzenia?

_ Paweł Kabat kiwnął potakująco głowa 
I rzekł;

Jeśli wolno, to hardzobvm prosił, ir 
by mego ojc istwa nie wr»is’rwaó do ksiąg.,

— Dlaczego? — zapytał urzędnik ostro. 
l *- Bo to pociągnęłoby za sobą .wielkie

zawikłania, •— odrzekł Kabat żałośnie. - - 
Ale gdyby się bez tego nie obeszło...

— To niemoźebme. muszę to wpisać>do 
ksiąg, — rzeki urzędnik. — Proszę pocze­
kać, zaraz zajrzę do księgi ze spisem lu- 
daoloi.

Otworzył dotyczącą księgę 3 mówi:
— Jest!... Małgorzata Kabntowa, a pan 

zapisany tu jako ojciec... Jak się nazywa 
dziadek tego dzisckpł

-i- Jakób Kabat, lat 47.
— Dobrze. A  czy mała Małgorzata na* 

rodzeństwo?
— Ma, ale tylko przyrodniego brata.

Imię?
— Jakób Kabat, lat 47.
— To przecież jest jej dziadek!
Paweł Kabat wzruszył ramionami.
— Jak pan uważa, — odrzekł — ostrze­

gałem pana przecie, ale oroszą,,. Jakób 
Kabat jest dziadkiem Małgo-zatkł, ale za­
razem i lei bratem przyrodnim-

Urzędnik przymrużył oczy, zastanawia­
jąc się. poczem zapyta1:

— Nie rozumiem,., W  jakim stosunki’ 
Stoi on do pana?

Paweł Kabat uśmiechnął: się smutno 1 
Pzekł:

— Jest moim ojcem, teściem i moim pa­
sierbem... Tak jest, a nawet własnym 
dziadkiem.

W t>m momencie urzędnik zdębiał ze 
zdumienia. Przyszło mu na myśl, że ma 
przed sobą war jata. Dał więc nieznacznie 
znak woźnemu, żeby zawezwał lekarza z 
urzędu zdrowia publicznego. W  międzycza­
sie jednak musiał „  jaki= sposób zająć 
klienta, bo się zaczął trochę bać młodego, 
silnego, barczystego mężczyzny. Odezwał 
się wiec z ugrzecznieniem:
> — Aha, teraz rozumiem... Jakób Kabat 
jest swoim własnym dziadkiem. Ozy o- 
pracz pana ma pn jeszczę więcej dzieci?

Paweł Kabat kiwnął potakująco głową:
— Jeszczę jednego syna. który jest moim 

wnukiem-
Urzędnik uśmiechnął się dobrotliwie 1 

odrzekł:
— Pan zapewne chciał powiedzieć: bra­

tem pana,
— Tak jest, moim przyrodnim bratem- 

a zarazem moim wnukiem. Jeśli to pana, 
interesuje, to dodam, że mu jest Karol na 
imie., . biedak.

— Dlaczego biedak? — zapyta1 urzędnik.
— Bo widzi pąn, to jest tak: — ciągnę 1 

dalej Paweł Kabat z bolesnym wyrazem 
twarzy, — ja jestem przyrodnim bratem 
Karola, a zarazem jogo dziadkiem, bo je- 
eo matka jest moją babką, a j«go babka, 
jego przyrodnia siostrą, zaś ojciec jego 
jest jego pradziadkiem, a Małgorzata, ij.

moją nowonarodzona córeczka Małgorzat- 
ka, jest jego siostrzenica i ciptka.

tymczasem ne iszedł lekarz urzędowy, 
który przez chwilę przysłueuiwał sie mil­
cząco rozmowie i kiwając głowa, położył 
rękę na ramieniu mówiącego i rzekł:

— Niech pan sobie dalej nie łamie gło­
wy, panie Pawle, bo przyjdżlę pan jeszcze 
i na to, że pańska ciotka jest pańską 
córka.

— I  tak jest rzeczywiście, — odrzekł Pa­
weł z przygnębieniem-

— Dosyć! — odezwał się lekarz, — niech 
pan idzie spokojnie do doteiu.

— Ależ to * nrjat, panie doktorze, ź -  o- 
dezwał się urzędnik, — trzeba , t  żamknać!

— Nie, Panie, on jest zarówne przy zdro­
wych zmysłach, jak pan, albo ja, - odparł 
le k a r z ,Z n a m  cała rodzime Kabatów. By­
ła ona bardzó szczęśliwa a.ż do cza-śUj gdy 
pewnego dnia. ojci.ec tego bieda1”  aJkób 
Kabat, ożenił się z MałeorzaTa “^.snćowa. 
zaś Jakób, ten co tu był. ożenił się z' rnair 
ką Małgorzaty Piętkowej.. ,  Obie kobiefy 
rra ły  dzieci, ńo, i z tego powstały te skom 
plikoi, ańe pokrewieństwa. Mogę to panu 
jeszcze dokładniej wyjaśnić... _ . .

— Nie, panie doktorze, dziękuję, dosyć 
już tego, — zawołał irzędtnik. — bo wkoń* 
cu. to sam gotów jestem zbzikować.
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Najbardziej na północ wysunięta linja 
autobusowa na świecie zostaje w najbliż­
szym czasie otwarta w Norwegji. Będzie 
to mianowicie ostatni odcinek linji z Moś- 
jóeu przez Narwik i Tremsó do Kirkenes. 
Na odcinku tym będą kursowały 3 auto­
busy. W M os jo en będą one miały połą­
czenie z pociągami do i z Oslo.

*  *  *
laba meksykańska przyjęła zatwierdzo­

ny Juz przez senat wniosek o ogłoszenie 
dnia 18 marca jako daty wywłaszczenia 
zagranicznych towarzystw naftowych 
świętem narodowcm, ponieważ w ten spo­
sób uzyskano gospodarczą niezależność 
Meksyku. _______

O 40 proc. podwyższono taryfę 
za przejazd Kanałem Sueskim.
(§) Sztol holm, 4 października. We wto­

rek opublikowano w Londynie informację 
o poilW yis»)u taryfy przewozowej przez 
Kanał Tueskl o 40 proc., z tern, że nowa ta­
ryfa obowiązywać będzie od 1 stycznia 
L941 r. Podwyższenie taryfy da się brzede- 
wszystklem we znaki żegludze neutralnych 
pańpiw śródziemnomorskich. Fakt ten u- 
sprawiedliwia się w Londynie tern, _ że 
wskutek; przystąpienia Włoch do wojny, 
obniżyły sie dochody z tego źródła,

Katastrofalny pożar strawi* wieś 
w Anatolji.

(= )  Istambuł, 4 naździe1 nika. We wsi 
Simav, położonej niedaleko miasta Uszak 
w zachodniej Anąteljl, wybuchł katastro­
falny pożar, który strawił Wszystkie za­
budowania w liczbie 250.

Ponadto pastwą pozoru padły stajnie i 
inne zabudowania gospodarcze, orzyczem 
zaginął cały żywy inwentarz. 'mtychczas 
nie zanotowano ofiar wśród mieszkańców 
wsi.

Co zrobić z kawą?
Madryt, 4 października. Go zrob ić  z ka­

wą’  — oto zagadnienie, nad którem zasta­
nawiają się eksporterzy krajów południo­
wo-amerykańskich, a zwłaszcza Brazyljj. 
Jak wiadomo zoetary tam zgromadzane 
olbrzymie zapasy kawy, których nie moż­
na obronie eksportować, z powodu toczącej 
się na kontynencie europejskim wojny. 0 - 
bradujący eksporterzy zdecydują się pra­
wdopodobnie użyć kawy Jako Środka opa­
łowego, a kto wie, czy część zapasów nie 
pójdzie — jak ongiś — na dno tam 11.Znany pomnik na Rodos.

W  kilku wierszach.
Na zaproszenie niemieckiego miiniśtra 

wyżywienia i iolnictwa R. Waltera Darr,' 
przybywa 7 bm. do Berlina minister rol­
nictwa królestwa Bułgarji Bagrianoff na 
dłuższy pobyt do Niemiec.

*  *  *
Minister Rzeszy dr Goebbels przyjął we.: 

czwartek nowo mianowanego posła L aiuu 
Mousa Noury Esfandiary.

*  *  *
Jak dcno*,i meijolański dzienmi  ̂ w,,ft- 

czorny „Sera" z Nowego Jorku, władze 
brytyjskie na Antylach aresztowały dej ju­
towa) tych francuskich Carde i Reyoie, 
którzy na polecenie marszałka Petaina
zamierzali udaC.isię z Martyniki samolo­
tem dc Stanów Zjednoczonych i przerwali 
p 'dróż w jednym z portów loti iczych na 
Antylacc.

*  *  *
„New York Journał" podkreśla zasko­

czenie w Waszyngtonie po otrzymaniu 
wiadomości o dojściu do skutku Paktu 
Trzech Mocarstw, przyczem uważa, że nie­
które czynniki rządowe sądziły, iż djublik 
drukarski przeinaczył LEiszpanję (Spainj 
na Japonię.

Czem jest włoski Dodekanez
Kraków, 30 września. 

Dopiero faszystowskie Włochy przy­
garniały sobie o swojej roli na morzu 
pródziemnem, jaka giały setki lat temu. 
Jaród włoski i natury lyec: y dc orze obe-
K*nany z morzem, prowadzący od wieków 

gaty handel z Genui, Wenecji, Neapolu, 
Palermo i wielu innych miast, odegrał na 
pilskimi Wschodzie a prZedowszystkiem w 
Malej Azji niezwykle ważną rolę. Przecież 
Bdział jego w wojnach ki/.yżowych, które 
były niejako pierwszą wielką próbą kolo­
nizacji dalekiego lądu, był bardzo znacz­
ny, choćby z tego powodu, że geograficznie 
była Italja najbliższą tym Krajom.

Wspaniałym rozdziałem tej ekspansji 
kulturalnej Zachodu prowadzonej jak po­
siedzieliśmy w -wielu wypadkach przez 
”V lochów, jest walka ,-ycerskifcgo -zakonu 
?W. Jana Jerozolimskiego, zwanego son* 
lamie najprzód zakonem rycerży Rouyj- 
•kich, a następnie kawalerów Maltań­
skich.

óaken ten założony podos as iennęj z wy- 
aw krzyżowych przez włoskich kupców 
Amalfi, począł się wkrótce udznaczać me 
tfykłą enęrgją, octwagą i zdolnościami 
>lonizacyjnemi. Zadaniem jego było jak 
esztą Wiszystkich innych zakonów tego 
dza.ju, t. j\ zakonu Św. Grobu, żakom, 
tinny Marji, czyli kawalerów rzyżo 
ych a nastfpnie i późniejszych jak na- 
fflu Matki Boskiej z Góry Karmel, 

rozszerzanie wiary katolickiej 
i kultury zachodniej na Wschód. 

Walki zakonu rodyjskiego % Turkami 
*yskai., sobie sławę w całym świecie. Ma­
ja garstka rycerzy opierała sie przez wie 
ki olbrzymiej przewadze tureckiej, a okrę­
ci wojenne tego zakonu podejmowały bi­
twy z rlfc ikieml galerami tureckiemi, ob 
Sadzonemi świetnymi 1 icznikami i zieją­
cemu. ogniem z armat. Przez dwieście lat 
l? y-a ta walka, aż do roku 1522, kiedy 
Vkońeu zakon rodyjski musi poświęcić 
Swoją wywpę i przen&si się na wyspę Mal­
tę. Mimo to jednak oosnwa się o 130 km 
ha Wschód i zachowuje w swojeim ręku 
Gastelrosso, sżąey bezpośrednio przy 
brzegu Małej Azji.

Po wyjścia Dodekanezu z posiadania za­
konu maltańskiego Wschód znów posuwa 
Się groźnie w stronę F,uropy.
^Dopiero w końcu X IX  w ieku dochodzą 
Włochy do przel anan a, że nie mogą ogra­
niczać swej roli politycznej jedynie na 
Europ", lec. muszą podjąć dawne wypra- 
Wy na Wschód, gdyż tak nakazuje Lm 

logika dziejowa I naturalna ekspansja. 
Pierwsza próba zdobycia ziemi w Afryce*,

a  mianowicie wojna z Abisynją w toku 
1896 kończy się m powodzeniem, a.le jiiż 
kilkanaście lat później, bo w roku 1912 
dochodzi do wojny między Włochami a
Tui c ją, przyczem Wiochy zdobywają Try- 
polis, który już poprzednio również był 
terenem ich ekspansji ekonomicznej i han­
dlowej.

Ud tego czasu coraz silniej dążą Włochy 
do stworzenia sobie na nłprzu Śródziem- 
nem punktów oparcia. Ciągłe naprężenia 
stosunków między Włochami a Turcją są 
oczj wiście ni rękę Francji i Anglj!, ale 
Mussolini dochodzi do przekonania, że na­
leży z tam skończyć I stworzyć jn w i sy- 
1 uację. Polityka państw zachodnich w tej 
dziedzinie byłą oddawna bardzo dwu­
znaczna gdyż przyrzeczom, podczas wojny 
światowej Włochom naby Cki icryu rjalrn 
w Azji Mniejszej, w tej właśnie części, któ­
ra graniczy z Dodekanezem. W  końcu w r.

132 ’ wyjaśnił Mussolini tą sprawą w pak­
cie neutralności . Turcją, zyskując uzna­
nie posiadania DoJekanezu, a zapewniając 
jej /e  swej stronv iiznanie integralności te­
rytorium w Małe] Azji.

W  roku 1939 dochodzi znowu między 
Włochami a Grecją do paktu przyjaźni, 
który również przyczynia się do wyjaśnie­
nia sytuacji we wschodniej części morza 
Śródziemnego. W  ten sposób zapewnili so­
bie Włosi spokojne posiadanie tych licz­
nych wysepek, które wprawdzie jako takie 
nie stanowią zbytniego bogactwa, są na­
tomiast

ważnym punktem strategicznym
1 pozwalajs zarówno lotnictwu włoskiemu 
jak tez flocie posiadać oparcie ua morzu 
Śród:'-emu om.

Najważniejszą wyspą Dedekanezu jest 
oczywiście samo Rhodos. Jest te wysua

liodo1. — Pałac gubernatora.

niewielka, ohej‘mująca 11500 km. kwadr, i 
140.000 mieszkańców, natomiast jest .nie­
zwykle ciekawa, jako zabytek histo­
ryczny, gdyz na każdym kroku spotykamy 
tutaj, pamiątki % czasów wojen krzyżo^ 
wych, względnie z czasów kiedy Włochy i 
zakon rudyjski były najhardziej wysunię­
tą placówką europejskiej kultury pa 
Wschodzie. Znajduje się tam p*"zede- 
wszystkiem niezwykle piękny pod wzglę­
dem architektoniczny n stary szpital^ za­
konny, o długich, sklepionych galerjach, 
w których zwracają nwagę ciekawe pom­
niki z czasów rzymskich, stoją tam 

do dziś unia olbrzymie nury 
i baszty fortyri kacyJne,

które tylokrotnie odparły najazd; i ataki 
tureckie, na morze skierowane są stare ar; 
maty z X V I wieku, pamiętne licznemi 
bitwami morskiemi, które się w pkolicjr 
rozegrały. Poza temi zabytkami wojennej 
przeszłości.

posiada Rod&s oczywiście nlei.wylcl( 
współczesne urządzenia wojskowe, 

które czynią z piego tak ważną placówkę 
strategiczną.

Ale też za czasów rzymskie11 jest ta wy­
spa sławną, dzięki szkołom filozoficznym 
i retorycznym, w których kształcą się -tacy 
ludzie jak Cyceron, Juljusz Cezar, Atigu- 
stui i wielu innych.
Na wyspie Kos urodził się Hippokrater.

ojciec medycyny ówczesnej, który już 
wtedy zwrócił, uwagę na liczne lecznicze 
źródła x yspy. NierzadKo też spotyka się 
nat wyspie .Rodos cenne yykopa^^ska z .tyęh 

.Czasów, które znajdują 'się w tamtejszem 
muzeum i przypominają, że ten zrŁatek 
ziemi również siał w swoim czasie pod 
wpływem i panowaniem -mperjum Roma- 
num.

Dodekanez czyli „12 wysp" składa sie z 
tafi: zwanych Śporadów obejmujących 35 
małych wysepek oraz wyspy Castellrosso 
z 22 wysepkami. Wszystkie te wyspy obej­
mują razem 2.700 km. kw. i są Jeszcze do­
syć rzadko zaludnione.

Od roku 1936 powierzył król włoski sta­
nowisko gubernatora tych wysp znanemu 
faszyście Cesare Maria de Veeehi, który 
brał udział w tworzeniu się faszyzmu w 
Piemoncie, był członkiem kwadrumwira- 
tu w czasie marszu na Rzym, i wielce się 
przyczynił si i do wielkości Włoch. Te 
„Isole Italiane dell Egeo" są więc ważnym 
bas t jonem potęgi Włoch przeć i w ważącym 
wpływ angielski na morzu Śródziemnem, 
opierający się na Cyprze. Haifie i Ale- 
ksandrji.

Jeżeli chodzi o ludność Dodekanezu, to 
jest on;, częściowo włoska, częściowo < zaś 
greek; z pewnemi nalotami tureckiemi, c-o 
do kultury zaś tycłi wysp, to nesi ona ua 
sobie wybitne cechy włoskie, gdyż jak pu; 
wiedzieliśmy dzieje tego kąwalka ziemi 
urabiane były przez Włochów.

Forłjjfikacie na wyspie Rodos, Blok gmachów zakonu Joanndów na wyspie Rodos.
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C :as letni obowiązu je nadal.
(pwp) Kraków, 4 października. Przewi­

dziana zmiana obowiązującego obecnie 
czasu letniego na czas normalny (środko­
wo europejski), któr i miała nasypie w no* 
cy z 5 na 6 października br. została odwo­
łana, to znaczy, że nadal obowiązywać 
będzie czas letni.

Nie należy zatem jak o tom doniesio-r 
no przestawiać w nocy z Ł na 6 pa­
ździernika wskazówek zegarowych z godz. 
3-ciej na 2-gą. Utrzymanie w mocy czasu 
letniego c l izało się praktyczne z bardzo 
wielu wzglądów.

Polskie szkolnictwo
w Generalnem Gubernatorstwie*

Kraków, 4 października, 
(pwp) Szkolnictwo w Generalnem Guber­

natorstwie przeżyło ostatnio gruntowną 
reorganizacje Poza istniejąc* ma już szko­
łami, j-owsiał szereg nowych fachowych 
zakładów naukowych w  rodzaju szkóI mu­
zycznych, ezkół w d a r f u a  da nów1 go 
dla dziewcząt, oraz szicół rolniczych, z któ­
rych większość czynna jest od września 
bież. roku, a wiele szkól p rzem y sło ­
wych, rzemieślniczych i fachowych w sze- 
rbkiin tego słowa znaczeniu. Stanowi ro 
niejako dowód, ż© przy reorganizacji na­
szego szkolnictwa pomyślano przędą* 
wszystklem o wiedzy praktycznej, by w 
przyszłości umożliwić młodzieży szkolnej 

wybór praktycznego zawodu.
Tak wiec w szkołach handlowych i prz" 
mysłowych wykładany bodzie jęz.yk nie­
miecki, aby absolwentom nłatwić jednoro­
czny okres doszkalania praktycznego i 
pra ;y odbywanej obowiązkowi w Niem­
cze uh. Synowie rolników bedą mogli po 
ukończeniu nauki w szkołach rolniczych 
wykorzystać nabyte tam umiejętności i u- 
•pnawiać glebę i wyciągać z niej w sposób 
racjonalny korzyści. Ostatnio powstał w 
Nowym Targu nad Dunajcem 

specjalny zakład naukowy dla górali,
w  którym pobierać bedą naukę uprawy roli 
i gospodark: dostosowanej do terenu i kli­
matu. W Zakopanem wznowiono działal­
ność szkoły przemysłu zdobniczego i  uczel­
nia ta jest nadai czynna.

Godną podkreślenia inowacją Jest 
zorganizowanie specjalnego szkodnictwa 

żydowskiego.
które to zadanie powierzono radom ży­
dowskim. Urządzenie, nauka i opieka nad 
wspomnianend szkołami uzależniona jest 
całkowici© od wspomnianych rad. W  ten

wiec sposób załatwiono sprawą szkolnic­
twa żydowskiego, wobec czego żydzi bedą 
mogli dbać o nauką młodzieży żyJo-wskiej 
w odosobnionem kolę, zdała od młodzieży 
polskiej, przyczem uie bedą mieli możno­
ści zaszczepiać tej ostatniej demoralizują­
cych idei.

W chwili obecnej czynnych jest na tere­
nie Generalnego Gubernatorstwa 4.491 
szkół i zakładów naukowych. Kiedy obec­
nie wprowadzono obowiązek uczęszczania 
dó szkół, wyłoniła sie koniczność ich roz­
szerzenia, poniewa ż na naukę zgłosiły sie 
odrazu dwa roczniki. I tak np. do jednej 
ze szkół w Radomiu, w której uprzednio 
pobierało naukę 80 dzieci, zgłosiło sie o- 
kedo 200. W  zwąaku z powyższem dał sie 
odczuć dotkliwy brak sit nauczycielskich, 
wobec czego musianc utworzyć nowe se- 
nrilawa nauczycielskie. Spora liczba Sił 
nauczycielskich, stanowiąca poważną re- 
zerwe w tym zawodzie, otrzymała z rozpo­
czynającym się nowym roWtm szkolnym 
pracę i możność utrzymania się.

Niezależnie od n o wo -p o wstały cb szkół 
•zawodowych program nauczania w. pozo­
stałych szkołach rai® uległ zasadniczym 
zH u iim . Podobnie, jak poprzednio, na 
pierwszem mieiiscu stoi nauka religji. 
Pozatem ukazuje sie obecnie

nowe pismo szkolne „Ster",
pomyślane głównie, jako pomoc naukowa 
dla klas niższych szkół powszechnych. 
Aczkolwiek wprowadzenie łego pisemku, 
nie zostano należycie docenione, to należy 
stwierdzić, że v tym kierunku spotyka się 
c u  z* zrozumieniem kół nauczycielskich. 
Wreszcie wypada podkreślić^ że zaistniała 
już współpraca władz szkolnych z nauczy­
cielstwem, która zdąża ku poprawie. Przed 
szkolnictwem stoją olbrzymie zadania, 
które zczasem bądą mogły być pomyślnie 
rozwiązane.

Zimniw rozhład lazdu aa Kolei U/schodniej
wchodzi w tycie z dniem 6-s.o października.

(pwp) Kraków. 4 października. Jak do­
nosi Generalna Dyrekcja Kolei Wschod-
dniej, z dniem  6 października wchodzi w 
życie n  wy zimowy rozkład jazdy. Od go­
dziny ‘ .01 pociągi " .rrowjć będą według 
nowego rozkładu laidy,

Nowy rozkład jazdy przewiduj© szereg 
ważnych i konzy stinych zmian ulepszeń. 
Przeciew.sz; stkiem podk reślić należy przy­
spieszenie biegu pociągów na przeważnej 
części odcinków, wobec czego czas podróży 
ulegnie znacznemu skróci niu. I tak, po­
ciągi pospieszne na linji Kraków- Warsza­
wa (piraez Tunel), Warszawa—Chełm, oraz 
pociąg ekspresowy Kraków — Przemy-il 
Niemiecki, przebiegać bedą o godzinę kró­
cej niż dotychczas, zaś pociąg pospieszny 
Kraków-—Chełm (przez Rozwadów) o d w ie  
godzimy krócej.

W  związku ze zmianą rozkładu jazdy i 
wobec przyspieszenia biegu pociągów je­
szcze raz dokładnie skontrolowano wszy­
stkie możliwe połączenia kolej, zarówno 
w ruchu lokalnym, jak i dalekobieżnym. 
Mimo wysokich kosztów utrzymania, per- 
souiłu ruchowego, wprowadzono kflfca no­
wych pociągów w wypadkach, gdzie to o- 
kazałc się koniecznem, względnie gdy cho­
dziło o wzmożenie ruchu wycieczkowego 
do miejscowości turystycznych.

Szczegóły odnośnie do powyższ: en połą­
czeń podaje nowy kieszonkowy rozkład Ja­
zdy, wydany przez Geueu'. Dyrekcję Ko­
lei Wschodniej. Ten kieszonkowy rozkład 
jazdy, którego objętość została znacznie 
rozszerzona, jest- du nabycia w kasach bi­
letowych w cenie 50 gr.

%

Rynek pieniężny w Anglji
Sztokholm, 4 paździejmika. Angielski 

funt szterllug i u izystki® papiery warto­
ściowe wykazują dalszą tc lidencję do spa­
dku. Amerykański* koła finansowe odno­
szą się do tego faktu bardzo pesymistycz­
nie. Położenie argielskich finansów jest 
uważane za najcięższe w całej historj, nań 
stwa brytyjski yo, Zgodni© z opinją ame­
rykańskich kół gospodarczych, bez łrziglę ■ 
du ,na wynik współdfesnej wojny, Anglja 
jest już gospodarczo zrujnowana.

KRONIKA
*

Mgła.
Kraków, 4 października.

Po zimnym i deszczowym wrześniu do­
czekaliśmy- się pogodnego października.— 
Rano grube ifwaly mgły otulają miasto, 
a słońce musi przez szerg godzi ■ walczyć, 
zanim przedrze się przez pokłady mgły. — 
Mamy za to od południa piękną słoneczną. 
pogodę, która pod wieozór przechodzi nie­
mal w letnią, upalną atmosferę.

W  czasach obeonycii ta poprawa pogody 
jes t wprost dobrodziej swem niebios, gdy ż 
z jednej strony umożliwia zebranie ostat­
nich plonów z pól przedwszystkiem zie 
mniatków. a z drugiej pozwala na zaoszczę­
dzenie węgla. Mamy więc okres „babiego 
lata", które pówuiuno się utrzymać do koń­
ca października w myśl tradycji o pięknej, 
polskiej jesieni.

Ponowne uruciioineme sanatorium 
przeciwgruźliczego.

(pwp) Kraków, 4 października. W  ostat­
nich dniach uruchomiono w GeneraLiem 
Gubernatorstwie sanatorja dla osób, cho­
rych na płuca narodowości polskiej.

I tak giówny Zakład Ubezpieczeń Spo­
łecznych w Warszawie uruchomił W O- 
twoeku i Fudce pod Warszawą sanatorja 
dla gruźlików, w których znajdzie pomie­
szczenie narazić 40 osób. Niebawem otwar­
te zostanie w Radzikowie pod Krakowem 
sanatorjum dla chorych na płuca. Ponad­
to czynne będą zakłady lecznicze dla reu- 
matyków w Busku.

Składanie podań o pozostawienie 
żydńw w Krakowie.

Kraków, 4 października. Wszyscy kieno- 
W nicy przedsi ębi tir stw -; oraz oiemieckie 
plącówk' urzędowe, które nie postarały 
się jeszcze o zezwolenie na puibyt w Kra­
kowie dla swych żydowskich urzędników 
i -sił roboczych kito ją  p-o raz ostatni wno­
sić tego rodzaju pisemne wn oski Jo 16-go 
października hi1, do biura Sta-iosty miej­
skiego, Wnioski należy przesiać pocztą.

Ferma hodowli drobiu w Pławach.
(pwp) Radom, 4 października W  związku 

z dalszą organizacją w dziedzinie gospo­
darstwa rolnego, otwaifco w Piaskach pod 
Kielcami w obecności przedstawicieli włada 
powiatowych nowy zakład tuczenia drobiu, 
podległy Wydziałowi Wyżywienia i Rolni­
ctwa przy szefie okręgu radomsk"< go. Ho­
dowla drobiu ma na -celu zabezpieczenie 
Generalnego Gubernatorstwa w żywność, 
zaś otwarta w Piaskach ferma służyć bę­
dzie przedewszystkiem tuczeniu gęsi.

BOLESŁAW RYBAK.

P o w ó d ź
Gdyby teraz spotkał kogoś chętnego d o 

bitki — niewątpliwie zabrałby się do 
awantury. Na szczęście nie było dookoła 
nikogo, z karczmy jedynie dolatywał go 
odgłos pijanego chłopstwa. Dzień, który 
pod wieczór rozpoczął się tą cudowną dla 
Putyry sceną l panną Marjettą, kończył 
»ię dla niego ochydnie poczuciem własnej 
bezwartościowOści i nicości.

W  takim nastroju Indzie bardziej wra­
żliwi myślą o samobójstwie, ale Putyra 
był zbyt silną naturą, aby miał ulec ta­
kiej pokusie. W ogóle nie myślał o tern, 
aby rozstawać się z życiem, choć ono 
było tak szarem i beznadziejnem...

Zresztą czemże były jego obecne zmart­
wienia wobec trosk, które już miał poza 
sobą. Putyra zastanowił się nad tem te­
raz, kiedy ogarnęło go zniechęcenie. 
Przypomniał sobie wiecznie zacharowa- 
ną matkę, kłótliwą i zmęczoną, którą nie 
miała ni;««iy czasu na zajęcie się dziećmi. 
Najwyżej, jeśli od czasu do czasu poczę­
stowała któreś z dzieci soczystym klap­
sem. Problem wychowania dzieci nie 
iśtniał dla niej zupełnie. Ważniejszem 
było zaopatrzenie dzieci w jedzeni©, a to 
Wcale nie było takie łatwe.

O szkole nie było mowy. Putyra do­
brze pam ętał, jak matka nie mogła się 
doczekać, kiedy on nareszcie przestanie 
Chodzić do szkoły. Najchętniej wogóle

poeyłnłoW  rrri -ną rmpTr©, bo fo

według niej, było jdynie stratą czasu. 
Gdy tylko skończył cztery klasy, musiał 
odrazu zając się zarabianiem na życie.

Teraz, kiedy Putyra był już starszym 
robotnikiem w fabryce, wykwalifikowa­
nym specjalistą, z uśmiechem politowa­
nia wspominał te czasy swego pierwot­
nego „zarobkowania". Próbował wszyst­
kiego. Najprzód zdołał sobie zaskarbić 
sklepikarza z sąsiedniej kamienicy. Po­
magał mu W przenoszeniu jarzyn, * oWó- 
ców i drobnych skrzynek. Dostawał za to 
jakieś nadgniłe jabłko, cząsem parę gro­
szy, «  czasem sztn rehańca, jeśli po dro­
dze upuścił coś, albo spróbował skraść 
owoc. Potem przyszła kolej na sprzedaż 
dzienników, ale gdy jego konkurenci na- 
pa-fli na niego i jako, że był słabszy, 
zbili go, a przy tej sposobności oo+argali 
mu kilkanaście egzemplarzy pisma, ma­
rzenia o karjerze na tej drodze rozwiały 
się. Chłopak zajął się wobec tego wyszu­
kiwaniem odpadków papierosów i robie­
niem z nieb nowych „cygaretek" dla nie­
wybrednej młodzieży przedmieścia.^

Ten interes był już dużo lepszy i nie­
wątpliwie niósłby jeszcze wieksze _ do­
chody, gdyby nie to, że ojciec zabierał 
mu najlepsze sztuki znalezionych niedo­
pałków, a pozatem sam W ojtek nauczył 
się szybko palić. Bywało, że cała zdo­
bycz szła na opędzenie potrzeb domo­
wych i wtedy z dochodem było gorzej.

A  potem ojciec umarł. Pracował na 
budowie i spadł z wysokiego rusztowa­
nia. Przywieziono go do domu bo do 
szpitala już nie chcieli go przyjąć. Nie 
było po co. Putyra pamięta, jak ojciec 
leżał na łóżku blady j jęczący. On sam

sprawy z tego, có dzieje się Z ojcem. Ale 
naraz oczy ojca otv. arły się i spoczęły na 
jego twarzy. Mały W ojtek, ciągnięty ja ­
kąś tajemną siłą, podszedł bliżej do ojca. 
Stary pogłaska! go po głowie i zaczął coś 
mruczeć ped ńosem, ale chłopiec go 
nie rozumiał. Ojciec szepną! jeszcze: 
„matka... uważaj na matkę". To było 
wszystko.

Mały W ojtek nie wiedział o co chodzi. 
Ojciec leżał niby na łóżku, ale czuło się, 
że go  ni© było. Przyszły potem jakieś ba­
by, które dopomogły jego matce ubrać 
zmarłego w Odświętne ubranie, a W ojtek 
nie mógł zrozumieć, jak mogą ruszać o j­
ca, który według o lin ii lekarza miał zła­
many kręgosłup. Przecież g<> musiało to 

•boleć. A le ojciec leżał i nic nie mówił. 
Winio od niego jnkiemś dziwnem, przy- 
gnębiającem zimnem. Gdy wreszcie wło­
żono zwłoki ojca do trumny, W ojtek od- 
wiaźył się podejść bliżej i dotknąć ręki 
ojca. Była przerażająco zimna. Lodowa­
ta Wprost. W ojtek coinął sw jją  dłoń i 
w ©dy dopiero odczuł, że stało się coś 
dziwnego.

Nigdy nie źy? z ojcem zbyt blizko. Nie 
mieli właściwie nic wspólrego ze sobą, 
ale w tej chwili W ojtek zrozumiał, że 
stracił kogoś, kto mu w przyszłości mógł 
pomóc. I  że teraz zostaje sam na świecie, 
bo matka się nie liczy, ^olały się rze­
wne łzy po twarzy W ojtkowej. Płakał 
W ojtek i na drugi dzień i potem, kiedy 
ojca wkładano do zimnego, błotnistego 
grobu  na cmentarzu. Martwił «ię. że o j­
cu będzie tam ciemno i zimno. Chciał coś 
pomóc, a wiedział, że nie jest w stanie. 
Ż to właśnie wpyawaało go w  stan skraj-^.

O mająeyciU się wprowadzić pociągach; 
należy nadmienić ©o następuje:

Na linji Warerav.-»— j  =rlin iaraować 
będzie nowa para dziwunych po-rącow po­
spiesznych z połączeniami w Kutnie do 
Bydgoszczy i Gdańska, oraz z powrotemr 
dalej piri. pociągów pospiesznym o ma- 
rżeniu międzyjjaiodowam między Berll* 
n»,n i Moskwą prze® Warszawi I Małki­
nią.

Na linji Ws-rstfawa—Gdańsk—Królewiec
•przyspieszony pociąg osobowy Waszawa- 
Królewiec i z puwrotem z przesiadaniem 
w Allensteiin. Bieg tych pociągów będzie 
aktualny dopiero po skończeniu budowy 
moisitu. kolejowego nad Bugiem w W ysz- 
kowie.

Dzięki jjrzyispieszeniu pociągów D 205/201 
na linji K rak ów — Tunel—Warszawa i B 
252/251 na linji W a rszaw a — G dańsk— Kró­
lewiec uzyskano obecnie noffc Jziwlne iio- 
tączenio Krakowa z Królewcem przez 
Gdańsk z przesiadaniem w "Warszawie.

Na linji Lublin—Warszawa uzyskane 
nową parę pociągów pospiesznych z połą- 
czwniami w Warszawie do pcjiągów po­
spiesznych do i z Berb la.

Dzięki wprowadzeniu na linji Łódź 
(Lltzmannstadt) — Koluszki—Skarżysko- 
kamienna—Rozwadów noiwej pary. pocią­
gów pospiesznych uzyskano połączenie do 
nocnych pociągów pospiesznych w Łodzi 
w kierunku Berlina.

Na linji Kraków—Przemyśl Niemiecki 
dzięki wprowadzaniu nowej pary pocią­
gów pospiesznych (D) uzyskano w Krako­
wi© bezpośrednie połączenia w kierunku 
Berlina i Wiednia i nową parę pociągow 
poispiesznych z połączeniem w kierunku 
Wiednia.

O g ło s ze n ia  h a n d lo w e  
bez o d p o w i e d z i a l n o ś c i  redakcj

Konsnnicnci uwaga!
Wobec ukazania się na rynku wielu bez­

wartościowych naśladowniotw naszego wo­
sku do podłóg w proszku

zwracamy uwagę P. T. Konsumentów, by 
przy zakupach żądali wyraźnie wosi u do 
podłóg w proszku „Tempo" z wyraźnym 
napisem na bocznej ściance opakowania: 
Fabryka Przetworów Chemicznych „Do- 
brolir* F. A. i G. Pal, Warszawa.

Maksymalne cena torfu 
w okręgu lubelskim.

fpw.ąULuhliy 4 nąź^iepnJŁa. ' W-OkUtSU 
lubelskim ustaleno ceną maksymalną tor­
fu. Jeden metr sześcienny pociętego na 
kostki i dokiaduie wysuszonego torfu loco 
torfowisko kosztuj» 4 zł. Cena maksymal­
na za przewiezienie metra sześciennego 
torfu wraz z załadowaniem na wóz i znie­
sieniem w v nosi 1 zł za 1 m szrśc. i kilometr 
drogi. Należność za dojazd dc torfowiska 
wliczona jest. w cenę gowyższą.

Przy sprzedaży detalicznej torfu dla 
konsumentów można doliczać 1 zł za 1 m 
sześć., przyczem jest to cena ostateczna i  
nie może być dowolnie podwyższana.

Właściwą cenę sprzedaży torfu obliczą 
się w ten sposób, że do ceny zasadniczej 
loco torfowisko dolicza się cenę maksy­
malną kosztów przewozu, plus średnia ce­
na rozdzielcza, w tym wypadku ustalona 
już kwota 1 zł za l 'm  sześć. Detaliści obo­
wiązani są podawać cene na wiidocznem 
miejscu w smosób nie budzący żadnej wąt­
pliwości. Obowiązującą jest cena za 1 m 
sześcienny.

Lata pe śmierci ojca przemknęły we 
wspomnieniach Putyry, niczem film, 
Matką pracowała dalej, ale w domu by­
ło coraz gorzej. Sprzedawało się wszyst­
ko, co było do sprzedania i co ludzie 
chcieli kupić. A  raz matka przewróciła 
się przy balji. W ojtek podbiegł do niej 
i wołał na nią, aby się podniosła. Nie 
pomagało. Zrozpaczony chłopiec poszedł 
do sąsiadki _ z je j pomocą ułożył mat­
kę na łóżku. Na tem samem, na którem 
umarł ojciec. Wezwano pogotowie ratun­
kowe, ale lekarz oświadczył, że nic nic 
może pomóc. Dał jakiś zastrzyk i kazał 
wezwać lekarza miejskiego. Gdy ten 
przyszedł było już po wszystkiemu W oj­
tek był sierotą. Teraz już jednak nie 
płakał. Zawziął się w sobie i pow iedział 
sobie, że sam będzie wałczył o życie.

Zaopiekowali się nim jacyś ludzie, 
ktoś mu dał jakąś posadę chłopca na po­
syłki w biurze. A le W ojtkowi to nie od­
powiadało. Nie lubiał, jak byle kto, na­
wet najniższy urzędnik, taki pogardza­
ny przez wszystkich, krzyczał go i w y ' 
mvślał tylko dlatego, aby na kimś w y­
ładować swoją złość. W ojtek nie chciał 
być oopychadłem i dlatego poszukał so­
bie innej „posady".

Pracował jakiś czas u ślusarza, potem 
przeszedł do fabryki, a gdy zaczął sie 
kryzys i zredukowano go, Putyra był 
już wykwalifikowanym robotnikiem. 
Było wprawdzie trudno o pracę, ale wte­
dy trafiła się właśnie okazja dosta­
nia oosady u dyrektora Korabiowskie- 
go. Tak tedy Putyra dostał się w bezpo* 
średnie pobliże panny Marjetty,



„GONIEC KRAKOWSKI'* Nr. 232. Sobota, 5 paMzT&miKa g m 5

Dwukrotny wyrok śmierci.
Kraków, 4 października. Przed trybuna­

łem Sądu Spucj&inego w Krakowie odpo­
wiadał mieszkaniec Sławkowie 38-letni . ó- 
zef ŚlĘcz. k, którem u akt oskarżenia za­
rzucał Irradziti i zbrodnię przekroczenia 
rozporządzenia o zwalczaniu zbrodni po­
spolitych, przyczem w wypadku Ślęczka 
obie te zbrodnie doko* ane byr przy nie- 
dozwoionem posiadaniu broni. Sąfi Spe- 
cjalnj wydał wyrok -wiązujący Sue ka na 
k?"( śmieici awukromie, pozbawiając go 
jednocześnie praw obywatelskich i hono­
rowych.

Śłęczek zeznał, iż mimo tego, że byl do­
brze sytuowany, udał się do wisi iWiniar*/, 
gdzie zamierzał u jednego z wieśniaków 
dokonać kradzieży ziemniaków, został je­
dnak ujęty na gorącym uczynku. Kiedy 
WiSpumniany rołnił zauważywiszy rewol­
wer w ręku złudzi ej a usiłował mu go \ i y- 
drz.eó, wywiązała sie walka wręcz, w któ­
rej wieśniak wyiszedł pokonamy, poczerni 
Ślęczek oddał strzał do rolnika, jednak 
kula chybiła.

W toku dochodzeń Ślęczę], powołał się 
na alibi swej żonj, która zkolei poistara- 
ła się o przychylne dla męż. zeznania 2-ch 
przyjaciółek. Miały one stwierdzić, iż Ślę- 
czek krytycznej locy przeby wał w dumu. 
Zeznania tych świadków nie wielo jednak 
pomogły oskarżonemu, bowiem wieś fiak 
rozpoznał w nim. znanego a ubiegłych lat 
przestępcę. ________

(Jo) ADRESY APTEK dyżurujących 
.'dzisiejszej nocy w Krakowie. Mikołajska 
4, tel. 110-42; Śtradom 0. teł. 12=-35; Aleja 
29 Listopada 17, tel. 139-21; A dolf Hitler 
Platz 13, tel. 131-72; Karmelicka 23, tel. 
106-62; Starowiślna 77, tel. 103-58; Długa 
66, tel. 147-33, Kościuszki 18, tel. 139-45; Lu 
bicz 7, tel. ‘21-82; Kalwaryjska 27, telefon 
147-06.

(JO PRZEJECHANA PRZEZ SAMO- 
CHiiL. We czwartek popołudniu, przy ul. 
Zakopiańskiej została przejechana przez 
samochód praczka, Koćma Franciszka, lat 
35, zam. pmy ulicy Rydlówka 32, doznając 
ran tłuczonych głowy, oraz ogólnych kom- 
tuzyj. Zawezwany lekarz Pogotowia .Rat. 
udzielił je j pierwszej pomocy,^ poezem zo­
stała przwieziona do szpitala św. Łazarza.

(Jo) 2 WESELA DO SZPITALA. O go­
dzinie 1-ej w nocy zawezwaniu Pogo­
towie Ratunkowe na ul. Józefińską 14, — 
gdzie zostali pobici nożami w czasie odby­
wającego się tam wesela Semen Jan, lat 
34, elektromonter, któremu zadano rany 
cięte na rękach, oraz Rolńicki Jak., lat 30 
rzeźnik, który otrzymał ranę kłótą w 
brzuch i lewą rękę. Obydwaj po zaopa­
trzeniu przez lekarza Pogotowia Ratunk. 
zostali odwiezieni do szpitala św. Łazarza.

Targi jesteirtile w  Radomiu.
Radom, 4 października.

W  dniach 9—13 października br. odbędą 
się w Radomiu Targi Jesienne, które sta­
nowić bęaą interesujący przegląd najważ­
niejszych i  najcharaikterystyozniej szych 
gałęzi przemysłu Dystryntu Radomskiego. 
Wystawa ta przyczyni się niewątpliwie 
do zobrazowania lrzooujące; roli, jaką 
przemysł njjzego Dystryktu odgrywa w 
ramach całokształtu stosunków gospodar­
czych Generalnego Guhsrnaturstwa. Nie 
można również pominąć uużego znaczenia 
Radomskich Targów Jesiennycn w kim*un- 
ku pogłębienia poglądu na możliwości roz­
wojowe pi-zwmysłu Okręgu RaM«HuSkiei,o 
oraz na zadania, którym winien on spro­
stać w przyszłości.

Targi Radomskie dadzą nam więc prze­
gląd najważniejezycl. działów naszego 
pit&niysłu górniczo-hutniczego. Bardzo .li­
cznie reprezentowany będzie także  ̂ dział 
przemysłu metalowego, w szczególności 
zaś przemysł maszyn rolniczych. Rozwija­
jący się w oparciu o bgactwa_ kopalniane 
ziemi radomskiej i Okręgu Kielecko-Chę- 
cirisiriego przemysł mm. ralny i ceramicz­
ny zostanie również zobrazowany na wy­
stawie przez szereg stoisk firm przodują­
cych w tej dziedzinie. Tak charakterysty­
czny dla struktury gospodarczej Okręgu 
Radomskiego przemysł garbarski będą re­

prezentowały na Targach garbarn.o i fa­
bryki wyrobów skórzanych. Nie zabraknie 
też na wystawie firm włókienniczych, prze- 
dewszystkiem z dwóch najważniejszych 
ośrodków tego przemysłu: częstochowskie­
go i tomaszowskiego.

Zwiedzający Targi Radomskie będą 
mieli sposobność zapoznać się poza tern z 
wytwórczością przemysłu chemicznego, 
drzewnego, spożywczego oraz innych dzia­
łów wytwórczości, mając w ten _ sposób 
przed sobą obraz zróżniczkowanej i cieka­
wej działalności gospodarczej - przemysłu 
naszego okręgu.

Znaczenie Jesiennych Targów Radom­
skich docenią niewątpliwie _ sfery gospo­
darcze naszego Dystryktu i całego obsza­
ru Generalnego Gubernatorstwa, to też 
możina się spodziewać, że zarówno napływ 
zwiedzających, jakoteż efekt gospodarczy 
wystawy udowodnią, :eiowość i użytecz­
ność pierwszych Ta.gów Radomskich.

Organizacja Targów spoczywa w rekach 
Wydziału Propagandy i Oświecenia Ludo­
wego przy Szefie Dystryktu Radomskiego 
oraz Izby Przemysłowo-Handlowej w Ra­
domiu. Na pomieszczenie Pierwszych Tar­
gów przeznaczono wielką halą_wystawową, 
istniejącą już przy ul. Waryńskiego, oraz 
dwie nowe. których budowa jest już na 
ukończeniu.

(pwp) Radom, 4 października. Na konfe­
rencji pracy, odbytej' w osiatnlcn Jniach 
września w Radomiu, zobrazowano obecne 
stosunki w dziedzinie gospodarczej w Ge­
neral u. Gubernatorstwie, a szczególnie w 
obwodzie radomskim.

Ze sprawozdania na temat stosunków 
komunikacyjnym. . wynika, że. w obecnej 
chwili w zupełności pokonano już trudno­
ści, oraz usunięto zniszczenia, spowodowa­
ne wojną. Szusy przedstawiają się dodat­
nio, dzięki położeniu na nich nowych na­
wierzchni są one utrzymywane w czysto­
ści i odpowiednio rozbudowane; nowe dro­
gowskazy wskazują kierunki we wszystkie 
strony. Życie gos^oaakcze, jak wynika z 
dalszych sprawozdań, kwitnie w całej peL 
ni tak, że obecnie daje się już odczuwać 
brak robotników fachowych.

Co się tyczy gospodarki drzewnej, to we­
dług odnośnych sprawi,zdań. 70 proc. wy­
rąbanego drzewa zwieziono do przeróbki, 
dzięki czemu tartaki pracują w całej peł­
ni. Na 165 tartaków czynnych jest ponow­

nie 130. Przy produkcji żywicy zatrudnio­
nych jest i800 robotników. W zakładach 
destylacyjnych żywicy w Garbatce przero­
biono dotychczas 3.6 miljonów kg żywicy. 
Dzięki współpracy policji i straży leśnej 
położono tamę kradzieżom drzewa.

Również podniesiono celową i skuteczna 
współpracą między policją nib.niecką 1 
polską.

Kierownik Wydziału szkolnictwa złozył 
następnie sprawozdanie w sprawie budo­
wy szkół.

\v ramach konferencji omówio 10 zkolei 
bardzo szczegółowo sprawy ściśle gospo­
darcze. Zaopatrzenie ludności w zboże chle­
bowe w nadchodzącym roku gospodarczym 
pociąga zą sobą konieczność podniesienia 
produkcji do możliwie najwyższych gra­
nic, oraz skoncentrowania kierownictwa w 
jednych rękach. Dziedzina handlu bydłem, 
która znajdowała się do 90 proc. w żydow­
skich rękaeh, została obecnie oczyszczona* 
W  przyszłości utrzymywane będą corocz­
nie 4 jarmarki miejskie, oraz 24 jarmar­

ki powiatowe, podlegający hauzoro- 
w i władz Handel nielegalny i potajemne 
uboje będą zwalczane z całą surowu&uią.

Dalszym przedmiotem óbra_ była go­
spodarka zbożowa i uregulowanie Jej na 
nowych podstawach. W związku z tbm 
podkreślono pocieszający fakt, że urucho­
mionych jest obecnie aż 360 młynów. Jro- 
czyniono wszelkie wysiłki w tym kierun­
ku, aby najszersze warstwy społeczeństwa, 
dzięki uporządkowanej gospodarce, mogły 
korzystać z tegorocznych plonów , ,

Również gospodarka mleczna, dotycn 
czas dość nieuporządkowana, podlega o- 
becnie stałej kontroli. Podpbnie_ wydano 
zarządzenia w sprawie zaopatrzenia ludno­
ści w ziemniaki.

Dwa lata więzienia 
za dwa cetaary węgla.

Radom, 5 października. 
Sąd Okręgowy w Radomiu rozpatrywał 

w tych dniach pod przewodnictwem s. o. 
Maliszewskiego oskarżenie przeciw 60-let­
niemu Józefowi Górce, wielokrotnie już 
karanemu za kradzieże i (żakowi Tejero- 
wi, właścicielowi realności, również już 
karanemu za kradzieże i paserstwo. Akt ' 
oskarżenia zarzucał Góńdfe że w lutym br. 
skradł z komórki p. Sowińskiej, lokatorki 
domu Tejera na przedmieściu Radomia c. 
czy 3 cetnary węgla, a ujęty na gorącym 
uczynku przez córkę poszkodowanej, p. 
Gruszczyńską, odepchnął p. Gruszczyń­
ską brutalnie i umknął. t Tejer zaś podej­
rzany był o to, że pył spólnikiem Górki, z 
którym łączyła go dawniejsza zażyłość i 
że dla niego Górka ten węgiel ukradł.

Ruzprawa wykazała niewątpliwa winę 
Górki, ponieważ poznały g u  poszkodowa­
ne, kiedy uciekał z komórki i podwórza, to 
też Sad — mimo konsekwentnego wypiera­
nia się winy przez oskarżonego — uznał go 
winnym i skazał na 1 lata więzienia i za­
rządzi! jego niezwłoczne uwięzienie. Górka 
mianowicie odpowiadał z wolnej stopy. 
Lu do Tejera zaś, Sąd wydm wyrok unie­
winniający, ponieważ nie było dostatecz­
nych dowodów jego winy.

Z Warszawy i okolicy.
"W tych dniach otw rto w Warszawie 

pierwszą polską szkołę baletową.
Chłopiec pokąsany prze; wściekłego psa.

Na ul. Koszykowej w Warszawie został 
pewien chłopiec pokąsany przez psa, u 
którego w czasie późniejszych badań 
stwierdzono wściekliznę. Chłopca odesła­
no Jo miejskiego instytutu higieny, celem 
bezpłatnego zaszczepienia przeciwko 
wściekliźnie.

c M ieszczenia urzędowe

Obwieszczenie
Starosty Miejskiego

Dotyczy: dokończenia budowy domów prze­
znaczonych na mieszkania.

W chwili wyonchu wojny niemiecko-pol­
skiej było na obszarze miasta Krakowa o- 
krągło 240 niewykończonych budynków, 
przeznaczonych na mieszkania. Na skutek 
nalegań i pomocy Zarządu Miejskiego wy­
kończono z tego do kuńca września br. 65 
budynków z 333 mieszkaniami.

Dalsze nie kończenie budowy pozostałych 
objektów_ prowadziłoby do ich zupełnego 
zniszczenia, a przez to do straty cennego 
materiału, kapitału i mieszkań, których do­
starczyłyby nowe budynl i. Niewykończone 
budynki szpecą ponadto wyglądy miasta 
i narażają życie i zdrowie ludności na nie­
bezpieczeństwo. i

Trudne stosunki mieszkaniowe w mie­
ście wymagają natychmiastowego wykoń­
czania takich budynków. Pan Generalny 
Gubernator oddał do dyspozycji kredyty 
na finansowanie dalszych prac budowla­
nych.

Wzywam, właścicieli niewykończonych 
budynków przeznaczonych na mieszkania, 
a położonych na obszarze miasta, aby na­
tychmiast wznowili prace celem ich wy­
kończenia i prowadzili je w przyspieszo­
nym tempie. Będę popierał uzyskanie kre­
dytów na budowę i nabycie materiału bu­
dów lanego.

Właściciele niewykończonych budynków 
albo ich pełnomocnicy mają oświadczyć 
najnóźnisj do dnia 12 października 1940 r. 
w Wydziale Budowlanym miasta na Ratu­
szu, III piętro, pokój Nr. 29, czy<są_ zdecy­
dowani na natychmiastowe podjęcie prac 
budowlanych, a jeżeli tak, mają podać;

ą) jakich kredytów budowlanych potrze­
bują.

b) do jakiej wysokości obiekt budowla­
ny jest już hipotecznie obciążony,

c) jakich materiałów budowlanych' jesz­
cze potrzebują.

Budynki, co do których nie złoży się we 
właściwym czasie żądimych oświadczeń, 
dokończy Zarząd Miejski na koszt właści­
cieli i będzie je  uważał, zależnie od okoli­
czności za bezpańską własność. Koszty, 
które Zarzad Miejski zużyje na budowę, 
będą prawdopodobnie zabezpieczone usta­
nowieniem przymusowej hipoteki i ściąg­
nięte przez zajęcie dochodów z czynszu.

Kraków, dnia 1 października 1940 r.
Starosta Miejski 

SCHfyUD.

PLAC BUDOWLANY
3—4 tysięcy ms w pobliżu dworcją to­
warowego wzgl. w dzielnicach Krowo­
drza, Warszawskie, Kleparz, pod ma­
gazyny 35814

poszukuje
poważne przedsiębiorstwo w Krakowie.

Zgłoszenia: Goniec Krakowski, — 
Kraków, „Nr. 35814“.

OLI.O D N IK .
ROLNIK

kwalifikowany — 
obecnie dzierża­
wca, posiada ni®, 
wielki inwentarz 
żyw y ; martwy 
posznknje dzii i- 
zawy lub współ 
pracy. Zgłoszenia 
Lroniec Kraaoi.-- 
ski, L a k ó w , „N r 
35507*' 35507

ZĘBY
BBittiiozne, p loob y , 
torioaay, mioBitki. 
Bezbolesne aabie- 
gl. Dogodine wa­
runki. Term ino­
we mkończienie 
p r«o : K ornik, — 
Kiriaków, Floirj.ai. 
eka 29 fw271

GUZIKI
obciąga, na po­
czekaniu: Szarek 
F lorjańska 3 
sień. 35604

„PU R O L "
pasta do royela 
rąk, usnwa wszel 
kiie zubrunzen/a,
żądać wezedi/iol 

34S82 AUTAM I
przewożą rzeczy, 
towary, osobyi 
Plao św. bucha. 
Bufet 35159

KONCB0JONO- 
W AN B  aiU R O .

Pisanie pudrń 
uiemieokiob tin- 
maozendo wszel­
kich pism. Pora­
dy prawne. 
INTERW ENCJE. 
Sprawy podanio­
we. Miknlski — 
adw. Motak, Ba­
sztowa 10, telef. 
159-65, 35244

PODANIA
niemieckie pol­
skie — tłumacze, 
nie — wszelkich 
pfsm, dokumen­
tów -  KONAR- 
SKICiiO  34, róg 
Jul,mazd Lea.

35460

JASNOW IDZ 
i. j ,  ANDI

wyświetla roz­
maite Sprawy. — 
Kraków, W u ea  
11, m. 1. 35951

MASZ 
P / IE F O N  —

wymieańaj p łyty : 
Flua-juriista 20/5.

,315833.

PANOWIE
ZAPALNICZKI
AUTOMATYCZ­

NE
naprawia f ic h o  
wo, braytwy o- 
atawę do n a jw r l. 
żllwisaa# akóa-y —. 
Szlifieruia JM/SB- 
k w a k i, Dietluw,.
są,a 45, 35890

DO WARSZAWY,
Radomia 1 a po­
wrotem przesyłki 
izWoirowo przyjr 
jurnie „Z jednoczę, 
nie Saofem w Kra 
kowskiuh*1, K ra­
ków  Zamenhofa 
8. Telefon 215-57 

35865

Podwójna 
Sir aft

Rom ontyczna 
powii i t  pióro 
Morcell d ’Ari* 
ukazała się w 
tomie 4 «tym 
wydawnictwa

CO MIESIĄC 
POWIEŚĆ

ą rajq w kin a chf

K inoteatr 9 V S Z T U K A * 9
K ra b u w , u l. św . In n u  6

K i n o  M A t l a n t i c "
K rahO w , u lic a  S ir a d o m  19

Od jiątku dnia 4-go października br. 
i w dnie następne wyświetla znakomi­
ty film muzyczny

z U EN JAM INO GIGLI
w roli głównej p. t.

MB_______ ______ '■ _ ■ _. W ■. M

' •' m -  .....m — --------- ------- w-----------
W pozostałych rolach:

Paul Kemp, Theo Lingan, Carla Rust, 
Lucie Englisch, R. Romanowsky, Heinz 

Sialfner.
Nadprogram: Tygodniki.

wyświetla od piątku 4 października br. 
przepiękny film p. t,

C Ó R K A
Z N A C H O R A

W  głównych rolach:
Paula Wessely Attila HiSrniger 

i  Peter Petersen. 
Nadprogram:

Aktualny Tygodnik dźwiąkoiiiy.

Pooiaąiteik o godizinie 3.30, 5.80 i 7.30.
W  niedizieią PORANEK o godizinie 11-tej.

W  niedizieią i  święta odbyw ają się tylko za­
mknięte przedstawienia. —  Z chw ilą rozpoczę­

cia  seansu wistep na salę  wzbroniony.
W  pozostałe dni npnasesa się P. T. Publiczność 
przychodzi 6 punktu,ałnie na poroąitek seansów.

Początek program ów o  godz.: 8.80. 5.30 i 7.80. 
W niedzielę poranek o godzinie 11-tej.

K i n o t e a t r  j J W c i l l c I c i * *
n ra h O w , u l. św . O e r fru d u  5

KINO „UCIECHA"
K rah A w , u l. S ta ro w iś ln a  16

i d r u f f ł  { y d z l e ń

wyświetlany wobec olbrzymiego powo­
dzenia monumentalny film z życia ro­

syjskiego p. t.

CUM POCZTU!
W  rolach głównych:

H. GEORGE i H. KRALE.

wyświetli od piątku 4 października 1940 
rewelacyjne arcydzieło filmowe —
najpiękniejszy film Zarah Leandry pt.

DIEBIESKI LIS
Obraz niedobranego małżeństwa z muz. 
węg. i śpiewem Z. Leandry.. — Dalsze 
role: Willy Birgei, Paul HBrbirgor,
Nadto: Najnowszy tygodnik dźwięko­
wy i sprawozdawczy z Gen. Gub. —

Poioaątiek steansów o godiz, 3.30, 5.30 i  7.30.
W  niedziele i  święta PORANEK o godz. 11-tej.

Numerowane bilety wstępu nabyć można na 
godizlinę przed seansem.

Między tygodnikiem , a głównym filmem w  cza­
cie krótkiej przerwy opóźniani m ogą wejść na 
salę, traeą Jedną część seansu, —  W  .czasie 
trwania seansu wstęp na salę bezwzględnie 

wzbroniony.

Począte]: o godz. 3.30, 5.80, 7.30. -— W  niedzielę 
ppi-anck o godzinie 11,

iiliiiiini!'iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiNiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii|iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii|iiiiiiiiiiiiliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiNiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii|iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiN!iiiiniiiiniiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiii

Fabryha maszyn MisKich
B r a c i a  A. D a g n a n

Tarnów, ul, Lwowska 65/199, m  i#7

O S Z C Z Ę D Z A S Z  30801
P O D E S Z W Y

u ż y w a ją c  Jedynie:
I J S O l  - V N K V E R S A L

Wszędzie do nabycia. — Skład ełównyi Kra. 
kćw, Dietla 48. Tel. 169-86. Trenhdnder F-my 

H. Bronner.
Wszelkie przybory 1 narzędzia „'“w.kle,

31305353319000313023



„GONIEC K R A K O W SK I" Nr. 232. Sobota, 5 paMzIeraflśa IWO.

R o c zn y k n r c  n n rn C T rT n n p i niem ieckc-polsKieJ MARCZEWSKIEGO (A. HltlerpIaU 9 , telefon Nr. 101 - 4 ;, obe jm uje  m. in. *ak-
(p ó łro czn y ) H U 1 9  u p i U 9 A U V I I C J  M C I I t f S l U l f l  J ę z y k  niemiecki od psdstaw, z  gram atyką, ortografją, konwersacją, kerespondencją i maszynoplsmo 
i daje sumienne, gruntow ne i w szechstronne przygotow anie do zaw sze popłatnego zaw odu. Znajom ość język a niem ieckiego ani m atura przy przyjęciu nie w ym a g a n a  W pisy teraz.

W  o I n,,e 
p o s a d y

P A N N A
do sklepu, gruu- 
t o a a  znajom ość 

iji.oyka niemieo- 
t ‘eg  J, potrzebna 
zaraz. — W iado 
m ość: Szewska
23, m . 4, 3—4.

35493

DZIEW C ZĘ rA
a .  nskie, dobre 

dojark i do go­
spodarstwa po­
trzebne. Zgierze, 
ajia: Emilewiez,
K raków  . Podgó. 
rze, K rasickiego 
1 od 12 -14 .

35737

P O S Z U K U JĘ
służącego m iej- 
„•"oy agc. Zgłoszę 
ntia: Bristol, Plac 
Mraaaciki 9, I  p., 
K roków . 35813

D Z IE W C Z Y N A
to wszystkiego, 

luteąoa dzie"’ —  
pe Errze’znia ma ws- 

j d  Zgłoszenia: 
Pijamska 5, m. 6, 
od do 6. 35820

P O TR ZE! MY
UęzepOnik Polak, 
ido. , 30 lat, kon- 
ceirfowy, niem ie­
ck i pe” feikt, "ete- 
nografja zmajo- 
tsjóść spraw roe- 
mieślwiezyi h. — 
p —lamia. Gemtr. 
B iuro Cechów, 
Sławkowska 15, 
I  piątró. 358*2

C Z E L A D N IK
sze mski potrzeb, 
u y  zaraz: Bako- 
tfiBfka —

Tem po. 35839

P R Z Y C H O D N IA
do sprzątania po­
trzebna: Mazo­
w iecka 8, m. 9. 
m iedzy 3 -  4.

35834

P A N IE N K I
pumu v do-

wej ma wieś, 
zulkmje. 7 ?  o- 
iła  ma piśmie 
iedka —■ Nart 
sy , pow. Ni- 

85949

S TE N O TY P IS T
K I,

arfekt poteM, 
iemieoki, zn®- 
>mość buc lalte. 
ji am&ryk iń- 
iie j, pu , inikoje 
jraz D w ór Za- 
•ecze koło  Nis- 
a. Kom pletne u  
zymamle, podać

żyt foryś, ło to - 
g ra 'ją , odpisy  r® 
feremcyj. 35950

M A S Z Y N IS TK I
do, robieniu poń­
czoch po a . - je . 
"Wiadomiość: Biu- 
ro  „głoszeń Hup- 
ozyc, Kraików,- Ja­
giellońska 7.

Posad
poszukują

P IER W SZO .
R zr-JN A

stenotypistka — 
pc łs!fo-n 'em iecka 
s^Haógrafja, bie­
g ła  m aszynistka, 
praktyka, poszu- 

u je  posaay. — 
Zgłoszenia: Go­
nie o Krak., Kra­
ków, „N r. 35524" 

35524

O G R O D N IK
zdolny,, poszuku­
je  pracy od I go  
K I. 1940. Łaska­
w e zgloczenia: 
Gonieo K rakow ­
ski Kraków „N r 
8JS01". 35601

P U Z U K U J Ę
obsłu gi d o  popo­
łudnia, skromne 
(wynagrodzenie. 

Gooicn Krakow ­
ski, Kraków, „N r

B U C H A L T E R
M LE C Z A R S K I

w ładający nie­
c i iecfciia. szuka 
zajęcia . Oferty 
Gomitetf K raków -1 
*k i Krą>ww „N r 
35903". 35903

K u p n o

A U T D
dziecieee na pe­
dały kupie. —  
„P a r" , K ran jw , 
ilitlerp latz 46.

3201k

Z L E C E N IA
knpna — sprze­
daży maszyn, — 
różnych wieeej 

wartośeiow ycn 
przedmiotów z •- 
tatwia „A lfa " . 
•Sławkowska 11, 
podwórze. 35600

M A S ZYN Y 
do szycia P A T E - 
FON kupią oka­
zyjnie. Zgłosze­
nia : uoniec K ra. 
kowsk1 Kraków 
„N r  34973".

K U P IĘ
bimrko am ery- 
k°ń jk ie , świeoz- 
mik mosfożmy —  
m ały z  rozetka­
m i lub orzełka­
mi, apara ; fo to ­
graficzny 4:5 — 
proszą podać ce­
ną ostateczną. 
Zo-iosz «n‘ia Go­
n iec Krako wiski 
Krak ów —  „N r. 
35929“ . 315929

ŁÓ ŻKA

kupie „P a r "  — 
Kraików, Hii !< r- 
plaitz 46. 3218Ł

M OTOR
na gaz ssany 40 
do 50 jJP w bar­
dzo job ry m  sta­
nie knpią. Pro­
szowice, skrytka 
pocztowa 28.

J5572

O K A Z Y J N IE  
K IP I

kilka p :eeów że­
laznych używa. 
ny"h ,'irma E. 
WACI*S i Ska, 
K raków  L w ow ­
ska 2. 35686

J/l D A L N IE
sypialuie. wszel. 
kie meble używa­
ne — kupuje na­
tychmiast H A L A  
M EB LO W A  
Grodzka 59, —
front, 35789

M A R K I
pocztowe kupuje 
dzissiąć lai ist­
niejąca  „Fnate- 
lia “ , A d o lf Hi- 
tlerplatz 9.

35797

G A R D ER O B Ę
mąsaą, bieliznę, 
obuwie zakupuje 
S T A L E  CliTiiOŚei.- 
jańsiki Sklep, —  
Staro viślua 80. 
K U  PNO — '»p ... e- 
daż. 35226

K U P U JĘ
noszoną garde-PO- 
be mąską, place 
najwyższą ceną: 
Józefa 22, sklep. 
Na żądanie przy­
chodzą dlo domu.

35276

K A M IE N IC E ,
D O M KI,

P A R C E LE ,
wartościowe 

przedm ioty, p ia ­
nina, maszyny, 
anaraty kupuje: 
Kruków, W ielo- 
note 10, Bolesław 
Wyrwiez. 35609

K A M IE N IC Ę
większą, centrum 
Krakcwai, kupi­
m y natychmiast.
Zgłoszenia: Go­
n iec Krak.. K ra. 
ków, „N r. 3181,k ‘ 

ilSlB

120.000 
G OTÓ W KA I

Kupią dom, oko- 
llioa Kozimi ryza 
W ielkiego, Bro- 
nowliioe Małet —  
Zgłoszenia: Go­
n iec Kraik., K ra . 
K ą  ,Nr. 3H8®k" 

3182k

K U P IĘ
u .TaO/dizenie skle­
pu w yrobów  pa­
pierowych. Oler. 
t y :  Ai. Krasiń­
sk iego 4, m. 7.

35818

S K LE P ,
■dobra punkt, —, 
urząd Mniema ku­
pią. Goniec Ki a- 
kowskl, Kraków, 
„N r. 35808".

35805

E K S P E D IE N T ­
K A

branży elektrote­
chnicznej poszu­
kuje posady za­
raz Chodkiewi­
cza Nr. 7, m IB.

W IL L Ę
'■nmfortową 
dwurodzinną .z .o; 
grodem, Inajohąt. 
n ie j Ot ledile Of. 
lub B łonia, kupi 
„A lfa "  Sławków 
sfca 11 podwórze,

K U P I Ę
willą, parcelą —  
K rynk a lub B>b 
ka. Zgłoszenia: 
„In form ator" — 
Kjraków, P i ja -- 
Bfca 19. 3212k

G A R D E R u B Ę
mąską wszelką — 
kupią. Staro-wiśl- 
ia 21,8. 35417

P A TE FO N
walizomy z p ły­
tam i kupią oka­
zyjnie. M ikołaj­
ska 6, I . piątro 
(4) Proszą przy 
nieść. 35925

Każdy kupi

R O W E K
W ielki w ybór na 
n,aj,lepszych czę­
ściach —  ceny 
przystępne, skład 
ul. Dominikańska 
I ,  m, 7, I piątro, 

Kraików.
35738

F O R TE P IA N
koncertow y krót. 
k i: Potockiego
13/5. *35560

M A S Z Y N Ę
krawiecką i dam.

Jana 3, m. 8.
35! 52

W E N T Y L A T O ­
RY SUSZK —  
Fony T E L E F O ­
N Y domowe, au­
tomaty schodo­
we, odkurzacze, 
poleca firm a: —  
„Ż A B " —  Sław- 
kowskia 11, pod­
wórze. 35933

BI ZANÓW,
p zepiąknie poło­
żona parcela z 
wystawą połud­
niową, z w ido­
kiem na K raków  
i Tatry. Tanio 
do sprzedania. — 

CTniversal“  — 
Starou.iślua 28. 
Tel. 129-37.

3115k

I U C H E N K I
ełekuryozne 33, 

Ż E L A Z K A , 
P IE C E

podiurzK, suszki 
fryzjerskie, .u. 
grzcWOCKe kainbó- 
wek. Jednociześ- 
nie wykonujem y 
instalacje ciek-tryęiane — oria® 
wszelkie _ napra­
w y : „dw iatlom o. 
tor" św. Jana 13 

3 1926

W A G I
dila aptek, z łotni­
ków, laborato­
rium , handlu —  
prze ujiołn i lam ­
py elektryczne, 
dostarcza: „Cen­
trala W,ag“  — 
C B E C N IE : Gro­
dek® 16.

35934

D A C H Ó W K A
palona i aobesto- 
wo-cementowa, z 
natychmiastową 
d.ostf wą „D ni- 
yersal", Staro­
w iślna 28. Tel. 
12Q-37. 3126k

M A S Z Y N Y
Jo szycia  nowe 
i uży, me, ig ły , 
oliwią i'tdi Bowe- 
r y  drogow e ba­
lonow e dtami kie 
Oraz —- wszetkre 
oząśrl d o  tych ­
że atale na skła. 
dalie. iupujem y 
kpzdą ilość uży­
wani eh fenasizyn 
do szycia. K ri- 
ścherj Kraków, 
Zwierzyniecka 6.

3214k

O K A Z Y JN IE
sprzedam y: gar­
n itur m*hi ety­
low ych, biurko 
am erj kańskie —  
szaf B biurową,
dywany perskie, 
kilim y —  Sklep 
Kom isowy, F lo­
riańska 7. 32,15k

s p b >;f d a m y
tanio,: i u t n  mą- 
skie, kirrilką fu ­
trzaną, —  lisa 

srebrni, gm 
tołai soz T.mro ty, 
kostium  dsmsl i, 
ma* ('■■■, f’ e. kołdrą 
itd. Sklep r l i r i -  
sow y , F loriań­
ska 7 3216k

P A P A  ,
DAC H1W A

piaskowana, bi­
tumiczna triko­
wa na, ter. asfalt, 
l-arbolina lep k 
stale na śkładme 
„Dniversal“  Sta­
rowiślna 28. Tel 
129-37. 8120k

DOM
nowomurowany, 

.6-ubikiaiejowy, —  
sklep, ogród 250 
sążni 28.500. Par­
cele trzy (Podgó­
rze) okazyjnie, 
W illa  Hć-pokojo 
wa, ogród  550 
sążu,-' 85.000. Far. 
cel kilka od 5.000 
sprzeda „TR A N S . 
A K C J A " , K ra­
ków, Szewska 7, 
parter. 3217k

FU TR O
Breitschwance in 
dyjskie, -  błam 

utrz-any królik i- 
lisa srebrnego —  
pełe.ynką z ru­
dego I -j i , sprze­
dam. Nadwiślań­
ska 8, Podgórze.

35940

FU TR O
d a irriie  śwista­
ki, stan pierw- 
szerozą lny, spize- 
dn Biuro „Oen- 
irala" F loriań­
ska 24/5.

UN D ERW CO D
biurowa i inne 
tanio sprzede —  
Floirjiańsa. 6 0-
fic . m. 15.

35877

FU TR O
aainskie popiela­
te, ubranie mą­
skie mało noszo­
ne, sprzedam: — 
Asnyka h, m. 7, 
od 2—4 popoł.

35704

W O R K I 
!-A P I ERO W E

poleca Stanisław 
Bzegocińsiei —  
Kraików, Szpital­
na 36. Telefon 
126-49. 35937

M ŁY ffS K IE
maszyny, przybo- 
ry wszelkiego ro ­
dzaju dostarcza 
Zakład budowy 
młynów, Kraków, 
Mazo wiecka 35.

34512

U B R A N IE
W IZ Y TO W E

czarne, spodnie 
w paski, prawie 
nowe, 400: Brze­
sko. Sieni iewi- 
ćza U4. 3143k

P IA N IN O  
Forster O K A ­
Z J A  Skład For­
tepianów Heleny 
Smolarskiej 
Kraków, S ŁA W . 
K O W S K A  4.

3198kS Y P IA L N IE ,
jadalnie, mi; ule 
kuchenne i inne 
niebie nowocze­
sne: — M agazy­
ny firm y Józef 
Szczur, i, K ra­
ków, Stolarska 7, 
I  piątro. 35275

O K A Z JA !
Sprzedam kilka 
parcel tanio —  
Tfola Ducbaoka. 
W iadom ość od 
2— 4 telef. 145-15.

35824

OK H ZJA!
Parcele budowla­
ne (Osiedle) po 
6,000 złotych —  
sprzedaje „ IN ­
FO R M A TO R ", —  
K ralów , Pijar-- 

ska 19. 3179ik O K A Z J A 1
lO-Idniówa W Y - 
SPRZEDAŻ od
25-go IX . o,bra- 
xó w mistrzów M a. 
liaristwa PoL. kie­
go. Dom  Handlo­
wo - Kom isowy, 
Szpitalna, róg  ś w. 
Tomazza. 3203k

W IL I E 
i P A R C ELE

w Zakopanem — 
brrdzo korzyst­
nie — okazyjnie 
sp .zcd° ,,Univer- 
sal“ „ Starow iśl­
na 28 — Tel. 
129-37. 3118k

Ż A R Ó W K I
oświetleniowe —  
miesizkianioiwe, do 
latardk, dynama 
iidlt. —  majitiamiej: 
Krlischetr, , K ia - 
ków, Zwierzynie­
cka 6. 320415

DO
sprzedania piąk. 
na sypialnia —  
prawie now a: 
Nowa Olsza, ul. 
Skorupki 19/4

35803

A U T O
osobowe, sporto­
we, Praga-Piocu- 
lo, okazyjnie d o  
sprzediamia. W ia. 
domość: Fiilarec- 
ka 15, m. 2, m i - 
day 12 a 14.

35808

P IE C E
E L E K T R Y C Z N E

K U C H E iK .'
29 zł., żeberkit, 
podnszkł, m ste 
r ja ły  elektrotech. 
niczne: Elektro,
neon, św. Toma­
sza 6. 39447

H A L A
M EB LO W A

Skiep Grodzka 59 
m agazyn W iślna 
4. Poleca różne 
nżywane m eble!!

35793

L o k a l e

M IE S Z K A N IA
zgłasz ’  jcłe . Cen­
trala. Mieszkanio 
wa „F ID U C IA ", 
Fłoriicńska 15.

35906

N O C LEG I —
informaji je : Słaiw, 
-  o weka 4/4.

35832

POKÓJ
bez mebli do a r .  
nającia: Dwerni­
ckiego 3, m. 8.

35872

POKÓJ
duży. umeblowa­
n y : ul. D ietla
©1722. . 35811

2 LU B  3 POK.
i kuchnia kom­
fortowe posznki. 
waue zaraz. —  

<\ aszeo, a ., Ba- 
dio-Tecnulka" —  
Plao MarjacLi 9.

ę 5665

N O CLEGI
łazienka. Szew­
ska 7/8.

35262

d o d a l M  na li oddziały popołudniowe

PŁATNE KURSY HANDLOWE 
D y pl P r o f .  Nycza

22. rok istnienia — 32 maszyn — Podręczniki 
wypożycza się. — Księgowość przebitkowa

W A P N O
w ysyła  v agono- 
wo Jniyersal" 
Starowiślna 28. 
Tel. 129-37.

J119k

S K ŁA D
KO M ISO W Y,

H IT L E R -P L A T Z
32, aprzeda sy- 
yiiallniiB białą, lu . 
stna, elektroiux, 
lampą Vilalnx, 
łóżeiezikoi, apasat 
eletotrysmcyjny, 

m asjyae Slnge- 
ra , kołdry, dy­
w any, kilim y, 
neecesier skórza­
ny , płaszcz d.im 
skl, wytworną 
bielissną pościelo­
wą, garderobą, 
bielizną, obuwie 

3SP12

W IL L Ę
feomtoritową, — ■ 
itez y dzdes tu -ub ’ - 

kaejową, ogród, 
K alw aria 45.000. 
W ili" p arce 'e . 
Babka', okazyj­
nie sprzeda „ l o ­
kata" Kraików, 
Ł ob x w sk a  4.

35893

M A TA
TR Z C IN O W A

po cenach konku­
rencyjnych wa­
gonow o i deta­
licznie „Uniwer­
sał" Starowiślna 
28. Tel, 129-37.

3124k

SPR ZED AM
sypialnią m asy­
wną etylową, —  
wagą diziesiątną i  
zegar sto jący . —  
W if don iiść; ul. 
Pądzichów 6, m 
5. 3fcS92

K A P C E
(„Zakopiausikie " ,  
sprzeda Biuro 
..C eutralł", F lo­
riańska 24/5.

M A SZYN Ę
do szycia dam­
ską —  okazyjnie 
sprzeda Augu ■ 
sitjarwAa 30, m. 
13. 33876

K R A K O W A
okołCoą — dom 
m urowany, czte­
ry  m órg ’ ogrodu, 
budynki gospo­
darcze —  30.000: 
„IN I O R M A TO R " 
Kraków, Pijareka 
19. 3180 k

LA M P Ę
stołową, 
palnikową t —  20 
zł., spazedun: — 
K arm elicko 28, 
m. 23. 35852

A IR E D A L E T E - 
R IE R Y

6-tvuuidm.iO'We do 
sprzediamia. Z g ' i- 
i-2 unita: Goniec
Krak., Kri ków , 
„Nr. *5807".

35807

GIPS.
T R Z C IN F

S U F ITO W A
itp. poleca Biuro 
Dostaw Materia, 
łó  „  Budowla­
nych Stanisław 
Bzegociński h ra­
ków, Szpitalna 
36, Tełel. 126-4H, 

35932

P IA N IN O
z tgraniozne krzy 
żowe, pancunie, 
p:.’  c /on  sprzeda: 
WŁniaiinia, ,,Go- 
p lo“ , Jagielloń­
ska 2. 35854

K IL K A
maszyn pisar­
skich, ró.żnycB — 
nrzeaan. tanii. 

Siemiradzkiego 
■AV3. 35277

G R A F IT Y !
srebrzysty, p łat­
kow y, iu cwni- 
ezy, w  kostkach, 
puder fOiLmiemsi,Di, 
p y ł u ągu w y od ­
lewniczy, ■ l i i  
odlewmlicay 5 in. 
ne —  dostarcza: 
„T E  H V  —  T. 
Hampeil, Bnaków, 
ul. św. Tomasza 
Nr, 22, telefon 
j 72-77. 34465

GIPS
dmtysitycziny, 

kredą szlamowa­
ną i  do  kitu, 
worka papierowe, 
grafity, ultram a­
ryną W PECBKlittih, 
proszki Oo pra­
nia. artykuły
chem iczno - tech. 
niiczno *— poleęa 
najtaniej „K O - 
RU",* . Czysta 
l i .  35379

&  MORGÓW 
P A R ŁE I BUDO* 

W L A N Y C H
w jednym  K mp- 
leksie z parkiem  
i stawem w, ecn- 
irnm  ngdrowiskt 
Swoszowice koło 
Krakowa sprze­
da oirąz^jnie —  
..UnWeraal" 
Srarowiśina 28. 
Tel. 129-8'

3117k

O K A Z Y JN IEsprzedam czarne
ub^aaiie, prinua 
gatunek. FlorjaA 
ska 32, m. 22.

35885

FU TR O
perskie oiodne, 
mąskie, kołnierz 
wydra, —  wózek 
dizieciąey Konkon 
sprzedam: Blich 
9/12. 35538

T a lC Z A .H Y
sprzedam. K ra­
ków, Kościuszki 
35/18, oficyn y .

35791

F U TR A
M Ę S K IE ,

D A M S K IE
ubrania, swetry, 

alta sprzeda — 
Sklep Kom isowy 
Gołąbią 1U.

35760

Z tteioi numeru 6-ieoro „Siewa''i 
SI sinicy f MwrSciĆ wejyil- 
Ric eSy do podnitrienia p ,o- 
d'ihłów rolnych /
Sojrss Japonji, V?łoah iTfiemieC 
Ii owo ceny z iem n ia ków  dla 
Generalnego grebernałoralwu. 
&amtęiajde a Waciych zasie­
wach.
Iiowo ds'wy i całego twtdła. Iląoth kobiecy
Uwttfj a 1  Iłowy sposób za­
robkowania.

Cena prenumeraty 
mfeelącinej t y l k o  I złoty.
Z a m ć w ! n ą [ „  na prenumeraty 
przyjmują yyszystkle u r r s , ,  i a. 
gencje potztowe Pisząc do he- 
dakcjl skeruj, list TwSJ pod 
K R A K Ó W , Skrz. pocztowi, 55’

.* - :• ■ 
K aŁ K żitf/

K U C H E N K I,
P IF C Y K 1,

żelazka islektry- 
czne doetarcp ”, ze 
składtu I  yvi arzy- 
stwoi Elektryczne 
SokolnicM  i W L 
śniewski, Kra- 
aów . Domin* ko-ń- 
Ska 0. 3S871

S P TZ F O A M
urządzenie re stan 
iracyjne. W iado­
mość: K  raku v,
Krowoderska 46.

' 35858

M A S ZY N A
do szycia  „N au- 
m anna" now a . ul, 

ILnbomir k iego 
49, m. 6, m iedzy 
3—6. 35860

ROLI
fi m orgćw  9 km 
pod Krakowem, 
przy autostradzie 
do sprzedania. 
W iadom ość — 
Sklep w ieje! l — 
Kraków Gołąbią 
1, 3bea3

FU TR O
Perskie, ubranie 
czarne, wagą sto. 
Iową, poduszki 
sprzedam, staro­
wiślna 21/8.

35416

W A P N O  
bUE>u W LA N E  

I N, WO5 »WE,
szkło we WBiŁysit- 
kich rodz-ajacb 
dostarczamy wa­
gonowo natych­
miast. Cement —  
B urt, niUioa św. 
Mairka 27. t- lef. 
160-78. 35875

SPRZEDAM
ubranie mąskie, 
buty uarois ™kie 
nr. 40: Slonec ł »  
15, m. 9 . '  35863

„ H E R A K L IT H "
płyty budowlane 
wszystkich zy- 
m iarów na skła­
dzie. „D riversa l“  
Starowiślna 88. 
Tel. 126  37.

3l21k

O W A
blaty marmurowe 
1 m etr 60, „zero. 
ki 60, -przedain: 
Krowoderska 52/1 

35579

O TO M A N Ę
UOW" i fote'1 — 
sprzedam. , Bało 
m go 20, I I . o f i­
cyna m. 15;

35880

C E M F N T
stale na składzie 
„F n iversa l“  Sta­
rowiślna 28. Tel. 
129-37. 3l23k

P A R C EL, 
DOW 5” * | W IL L
s Krakowie i o- 

Lolicy, w  Zako­
panem. K rynicy, 

Swoszowicach 
Kzczat. nioy, Bie­
żanowie. „Uni- 
versal“ . Staro­
wiślna 28. Te1. 
129-37. 3116k

MŁYNKI
U N IW E R 3 A L N Ę
njoskonalbne po­
leca hurtownie i 
detalicznie Hal- 
Ski, K rakćw , Sn, 
kienniee. 3066k

G A Z Ę
jedwabną, o ry g i­
nalną szwajcar, 
ską’  P A F Y  wiel­
błądzic i g *mor 
we oraz wszelkie 
Przybory mł3 41 
akie — dostarcza 
Zakład oudowy 
m łynów, Kraków, 
Mazowiecka 35.

35429

f r z E w o d n 1 k i
dla instalacji 
światła elektry­
cznego. dzwon­
ków oraz nrzą 
dzeń radjowyoh, 
dostarczam na­
tychmiast tanio. 
Kraków, Siemi. 
radzkiego 21/3

35278

P IA N IN O
marlu „Stingl"
! przednim ofcazyj- 
n ia : Ocicdle, Her. 
w ina Piątka 4, 
m 4, godr. n6- - 
19. 35821

C E G Ł A
pełną pfecówka,
i pust SL „U ni. 
veisa i", Staro­

wiślna 28. Telef. 
129-37. 3122k

SPRZEDAM
1.300 Lg. grzy­
bów "olonych —  
prima do niary- 
rat lut aa eks­
trakt. 150 kg. 
grz j  bów suszo­
nych, 100 kg. 1i> 
śei malinowych i  
innycti Suchych 
na herbatą. Kra­
ków, Dąbniki —  
Madalińskiiego 15 

m. 1. 35946

SPRZEDAM
sypialnią ciemną 
i spód piżm aki: 
Bąkjiwka 16/3.

35849

FU TR O
mąskie i  ubranie 
do pr^edania. 
alsska S  —5.

35652

SPRZEDAM
dwa futra czarne 
źrebce: —  Stara 
Olsza, Zielińskie­
go 8, Lisak.

B IU R O  SKO . 
W R O K - CIEGO,
HiWerpłatz 39 —  
noileca okazyjn ie 
kamieniczką o- 
Śm ’ Cipokojl> IV ą ■ -  
skle *>, 34,000. K a­
mienicą 10-poibo- 
jow ą, f i t  m orga 
sadu, —  wpłaty
32.000. Dwa d o­
m y drewniane, 
zabudowani."., 330 
sążni ogrodu —
10.000. Piątrów- 
ką ośrnlofiokojo- 
v ą, 2 sklepy, 
ós ród, elektryka, 
„P i wniezna" —  
28.01)0. Najwięk­
szy w ybór do­
mów, parcel.

C E M E N T 
Z W ! C Ł A JN Y ,

sneojałny wyso- 
kowartośeicwy —  
oiraa c"ti,eut SIC . 
C O F IX  dostar­
czamy wagp”  iwo 
Cement —  Ti; -t, 
ul. św. M a ik i 27, 
telefon 160-/8.

SS874

P IA N IN O
zatranicaus krzy 
żowe, p iękny ton, 
sprzedam: Słone, 
cana 11/6. 35838

■IITR O
perskie modrne 
sprzedam: Szlak 
43/7. 3T"36

NOCLEGI
W ielopole 5/5.

35331

N O C LEG I
solidnym : Kro-ę. n  
derska 55/1.

35705

ZA
czysty, liepły oc 
kój z knchnią 
lub piecem  ku­
chennym bez m e. 
bli, osobne w ej­
ście r— da kaucją 
i cz /n sz  solidny 
Polak. Zgłosze­
nia: Goniec K ra. 
kor "ki, Kraków, 

Nr. 35723".
35723

W Y P Ł A C A L N Y
posznkuje m iesz. 
kania dwupoko. 
jow ego ż łazien­
ka. Zgłoszenia:
ii ju ro OgloCkeŁ 
„F id u cia ". F lo­
riańska 15. „ B o . 
lid n y". 35764

W A R S Z A W  I A« 
N IN

poazuLuje n a  6 
tygodni pokoju  
niekrepującego, z 
utrzymaniem c s . 
lodzienuem. O f«r 
ty: Goniec K ra­
kowski, Kraków, 

Ni. 35825".
35825

Pt K O JU
luiurebilu vaT' :;ą,. 

poi zukuje 3 Pa­
nów. Oferty, ce­
na : Goniec K ra­
kowski, Kraków, 
„N r. 35822".

W IL L A
■obok Wielicafki —  
2 pokoje, kuch­
nia. spiżarka —  
wolne. K ra k fy , 
Sieraickiegia 6,7.

35819

NOCL 5G*
Inform acje: „F I  
D U C IA", Flo­
riańska 13.

35905

EOKÓJ
u Ul ul) lor.-.,,ly nle- 
krępujący prźy 
Ah Słowa okiegc 
do wynającia, —I 
Zgłoszenia: Gc,-
ni«o Krakowski 
Kraków —  „N r. 
35896". 35896

N O CLEGI
śródmieście. A s­
nyka  5, drugie 
piątro. K ow alika 

35947

SO LID N EM U
lokatorow i w y­
najm ą duży pięk­
n y  pokój nii ume­
blowany _L śród. 
mieście kom fort. 
Zgłoszenia: Go­
niec Krak., Kra­
ków, „N r. "5844“

C E N TR U M
pok ' j  umeblowa. 
ny d la  Pana za­
razi Karm elicka 
28, m. 23. 35853

W O LN E !
Pokój z kuchnią, 
kc,r -r ł, Śród­
m ieście, tylko dla 
dobrze sytuow a­
nego małżeństwa 
bezdzietnego. — 
In oTmaeje: „F I - 
D U n  A “  F lo­
riańska 15.

DW A
pokoje umeblo­
wane %  utrzyma­
niem do wynają 
cia. D ietla 15/5.

35941

M IE S Z K A N IA ,
PO KOJE,

także umeblowa­
ne — zgłaszaj Sie 
bezpłatnie (dys­
krecja): — Binro 
Bópskiego . Sza- 
chowskieso, K ar­
m elicka 17.

35313

N O C LE G I:
śródmieście! — 
Krupnicza la/o.

35323

N O CLEGI
przyjezdnym : —  
Kraków, W ielo­
pole 24/4. 35327

N O C LE G I:
Florjańska 3/8.

35574

NO CLEG I
Starowiślna 12/16 
I I . p. oficyna.

35632

DW fibri
Panów dobrze sy  
uraowamych, po- 
azukuje 9 pokoi 
z  łazii nką id 15 
bm. łub zaraz. 
Zgłoszenia pod 
nr. tęĆ USO-26 lu i 
116-77 miądzy 9—  
12. 35816

P A N I
pracująca, w ypła 
oalna, poszukuje 
poko ju  osobnego, 
niekrąpująeego, 
umeblowane ,ro 

lub nie, w  Pod­
górzu,,. przy jed ­
nej osobie. Zg ło . 
rżenia; Goniec 
Kr.ak„ Kriakć z , 
,łTr. 3S817“ .

' 35817

K u p im y
u ż y w a n e

m i  -  m i i i
do obuwia

Oferty ; Bd/ta Badom — 
Dokia 10. |164k i

Dr. med. M. DROZD
Choroby Kobiece i położą. 

Ordynuje 10-—12- 3—5. 
ul. Starowiślna 32,

3 P A Ź D Z IER N I­
K A

godzina 3.15 o- 
twiera sią: 

PO PO ŁUDNIO ­
W Y  Kurs H A N - 
D LO W Y dla do­
rosłych — Prof. 
Nycz®, Senacka 6 

3519.

R ó ż n e

M A SZYN Y
do pisania przy; 
m aje w komis i 
kupuje Krakow­
skie Doroteum, 
Karmel oka 27.

35885

B E Z P Ł A TN IE !
Zobączysz w  lu­
strze pod w pły­
wem susfćslji —  
twarz złodzieja, 
„ zyszłego mąża, 
żc ny, jeże li za­
mówisz pasepo- 
wiednie g f-.ja lne 

iiu-r j um M arjł 
Bogow skiej, K ra 
ków, W ćitow sk: 
7 m. 5 iprz ćSni 
ta  M azowieckiej) 

35884

N A G R O D A .
i nia 2. X .  zago . 
biono dokument 
;■ repron.rkoją ua 
ulicy Betoryka. 
Łasbawy znalaz­
ca j-echoe zwró­
cić: Betoryka l 7, 
,Gcłuml*ia“ .

35845

M IE S Z K A N IA
4-pokojow ego,

kom fort, poszu­
kują —  cicha uli­
ca. Zgłoszenia; 
Goniec K rakow ­
ski, Kraków, „N r 

35802

P O K O JU
W itfeobnero ‘ Wuj* 
ścieni, bez mebli, 
w  pobliżu rynku 
podgórslkiego — 
szukam, Goniec 
Kral*., K -aków , 
„N r. 35810“ .

35810

W Y N A JM Ę
zaraz pokój ład­
nie umeblowany 
solidnem u Panu. 
K ołłąta ja  10 —  
m , 10 od  trzeciej 

35881

N IE M IE C
Starka piąkniu u- 
melblowianego po - 
fcoju. Żgioisze- 
mis ■ Goniec K r " - 
Kowski Kraków, 
„N r. 35924".

35924

P O S Z U K U JĘ
dw óch  p o i i u- 
mebtowanycL — 
kum fortowych —  
możliwie śród­
m ieście z  urj 
ciem ' kuohni lub 
kuchenką gazo­
w ą W .iadom ość. 
Goiniiee K raków , 
sk i Kraików „N r  
35928". . 5928

matrym onialne

$ »6 L N IC Z K Ę
ks talem oko. 

- -  zł. 10.000  —  
przyjm ą d o  pro­
sperujące 50 sk le­
pu. Bbilektują 
tylko z a osobę 
inteligentną —  z 
dobrej rodziny 
polskiej, średnie 
wyk»ztaf«enie — 
inożr być- handlo­
we, wiek do lat 
28. —  Małżeń­
stwo niewyklu­
czone. Zgłosze­
nia : Gonieo K ro ­
kowski Krakćw, 
„Ń r 35956".

ło

m e m i e c k i e g o
wyuCZą każdego 
w  trzech m iesią­
cach gwaranto­
wanie. 1 zK go- 
d-simr , U lica J r , 
błonowskieh 7 .  
m. 4. 35930

N IE M IE C K IE G O
metodą szybką, 
łatwą w y u- z-im, 
F loriańska 24/4.

JA S N O W ID Z .
P S Y C H L -

G RA FO LO G
V cm outii w y j r- 
śnia —  wszelkie 
sprawy, ^akze za- 
g in iorych . Praw- 
dziws urzeipowie- 
dnie przyszłości, 
Piszą® podać da. 
tą urodzenia. —  
Przyjęcia : K ra­
ków, lytrasze; - 
t-kicgo 25, m 12, 
jficy u a , 359; i

c«euia na niemie­
cki Wyuonuje — 
Terleck i -T pi lecki 
F lorjańska 55, — 
Firm a chrześci­
jańska. 35243

DO F IL A T E L I ­
STYC ZN EG O

intei ”  u poszuku­
ją  pólnilka z 1 1 - 
pitałem. Posia­
dam lokal) zna- 
o k i .  Zgłoszenia: 
Gonieo Krakow ­
ski, Kraków. „N r 
55831". £„831

Z N A LA Z C Ę
poi yelu , który 
mi zaginął w 3 
Urzędzie Skarbo­
wym W dniu 3. 
październiku 1940 
r, proszony jest 
o zwrot papie­
rów  bardzo dla 
mnie ważnyen. 
Ludwil M akow­
ski, Gołąbią 8 
m i  65878

U N IE W A Ż N IA M
zgubioną m etry­
ką urodzenia, 
świadectwo ślu­
sarskie, świadec­
tw o palacza i  
m aszynisty, św ia­
dectwo kierow cy 
sam ochodowego, 
świadectwu szko­
ły  dokształcają­
ce j —  n a  nazw i­
sko P iotrow ski 
Piotr. 35841

„ ESIEŃ — Z IM A
Na obeer a pozą 
przyjm oje suknie, 
piat zez a, koni ju ­
rny: Saioh „M I­
R A " (z Pozna­
nia) —  obecnie 
w Krakowie, Die­
tla 161. M odele 
w ykonują w edląg 
osta-u ;ch  żurnę 
lu, również wła­
snego pom ysln. 
Geny przystąpne.

35759

TY L K ” V
słynny u i®ł *■. 

W iedzy Taj emnej 
Jasnowidz Psy 
ohdgrafólog w y­
ja śn i m roki Tw ej 
iprzyszhwj ni ’-  
o nylnie! W ypad , 
ki, zdrady, m i­
łość, zasinienia, 
powodzenie. H o. 
rosLopy indyw i. 
dualnie, P rzesl„ć 
datą urodzenia, 
1.50 snaczki ua 
analizą: Szango- 
ni, — Kraków . 
Szewska //8

35284

"PÓ LN l K «
u  kapitałem szu. 
kam, mam koń­
ce [ją na biuro 
„uśrcilnicl.a han. 
d 10w 1 go. G<: lico 
Krak., Kraków, 
„N r. 35827“ .

35827

N IE M IE C K IE
tłumaczenia, pŁ. 
:mi, teksty. —> 
M aszjU op:;m o

Dunajewskiego 7 
35655

STROPY
A C K E R M A N N A
i Kleina, pustaki, klin- 
kery, wszelkie rodzaje 
cegły, wagonowo szybko

dostarcza

»Universal«
UL. STAROWIŚLNA 28. 

Tel. 129-37. 31911

W a żn e
Zawiadomienie!

Budki męskie
skórzane z cholewkami 
(drewniane zelówki) — 
dla miast - gmin — fa­
bryk — dworów — ko­
palń — i innych przed­
siębiorstw oraz instytu- 
cyj — dostarera hurtow­
nie — 25 złotych para — 
bu B c z u g s c h e l n ń w

F a b ry k ą  o b u w ia

F. Dyras
Kraków, Kalwaryjska 34

.Wydawnictwa „Ganiać Krakawaki" Kra ku w, WlcIepaU 1. — Talafan 20* II. '


